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Rozpoczyna się drugi etap moder-
nizacji głównej siedziby Miejskiej 
Biblioteki Publicznej. Projekt prze-
widuje m.in. budowę stref dla dzieci, 
młodzieży, seniorów oraz sezonowej 
czytelni letniej. – Dzięki modernizacji 
zwiększy się dostępność obiektu dla osób 
niepełnosprawnych, łatwiej będzie korzy-
stać z zasobów oraz oferty bibliotecznej
– mówi Łukasz Kolarczyk, zastępca 
prezydenta Jaworzna.

Jeden punkt zaważył na zwycię-
stwie Przedszkola Miejskiego nr 27 
w Olimpiadzie Sportowo-Rekreacyj-
nej „Od przedszkolaka do olimpij-
czyka” im. Adama Kasprzyka. Finał 
zmagań odbył się w Hali Widowi-
skowo-Sportowej. Organizatorami 
wydarzenia były Miejskie Centrum 
Kultury i Sportu oraz Wydział Pro-
mocji, Kultury i Sportu Urzędu Miej-
skiego w Jaworznie. 



wcześniej przeglądałem w notatkach. Po latach okazało się, 
że całkiem dużo tego języka rosyjskiego wchłonąłem, co 
miało skutek w rozumieniu podczas wielokrotnych wojaży 
na ukraiński Krym. Obecnie często wykorzystuję w czasie 
wyjazdów do Bułgarii, czytam cyrylicę w sposób płynny 
i nawet wolę karty menu w oryginalnym języku, niż prze-
tłumaczone. Tak czy siak, nie było tak otwartego świata, 
jak teraz. Oczywiście wiem, że wcześniejsze pokolenia 
miały gorzej, żyjąc w czasach wojny czy represji, więc nie 
marudzę. Zmiany pokoleniowe są znaczne, podobieństwa 
globalne. Widać to, gdy wejdziesz do galerii handlowych: 
w każdym europejskim kraju spotkasz w dużej mierze te 
same sklepy. No chyba że to Moskwa, to już nie spotkasz 
i bardzo dobrze. 

Od lat zabieram turystów na wycieczki po Rumunii, gdy 
pokazuję podczas wstępnych spotkań zdjęcia i opowiadam, 
jaki to piękny kraj, z bogatą historią, kulturą, zabytkami 
i bazą turystyczną, wielu nie wierzy. Bo przecież Rumunia 
to cyganie na każdym kroku i na dodatek tam jest taka 
bieda, że jak idziesz w Bukareszcie przez bulwary Dym-
bowicy, to kaczki ci chleb rzucają. Oczywiście wszystko to 
jest z palca wyssane. Już się nie mogę doczekać na kolejną 
wizytę w tym kraju. Podobne kocopoły słyszy się na temat 
Albanii. W obu przypadkach jest to pokłosie reżimu, jakie-
go doświadczyły te narody, w których obsesyjnie chorzy 
na władzę tyrani traktowali społeczeństwo w nieludzki 
sposób, na dodatek izolując od reszty świata i zastraszając 
niemoralnym kapitalizmem. Jak obecnie w Korei Północ-
nej. Na szczęście obydwa wspomniane kraje odrodziły się, 
rozwijają w szybkim tempie, a ich oferta turystyczna jest 
bardzo przyjazna. Polecam.

Nie wiem, czy stereotypów nie tworzymy też sami, przez 
własne, jednorazowe doświadczenia. Będąc w lutym na 
Sycylii, opisywałem brudne i zaniedbane centrum miasta 
Katania, zwane pieszczotliwie Bytomiem południa. Gdy-
bym w czasie tej wyprawy nie ruszył tyłka trochę dalej, 
miałbym bardzo złą opinię, ale na szczęście Syrkauzy czy 
Taormina zdecydowanie zmieniły mój pogląd, tym bardziej 
że spotkałem wielu miłych i przyjaznych mieszkańców. 
Gdybyś pojawił się 30 lat temu w okolicach OTK w Ja-
worznie i miał okoliczność z ówczesną elitą towarzyską, 
to nie wspomniałbyś Jaworzna za dobrze. Dzisiaj tamtego 
OTK już nie ma i bardzo dobrze, ale pamięć o tym miejscu 
dalej jest legendarna, tylko w pejoratywnym rozumieniu.

Warto wystawić nos poza swoje stereotypy. Podróże 
kształcą, a co 20 lat świat może się tak zmienić, że się 
grubo zdziwisz. 

Redakcja nie zwraca tekstów niezamówionych oraz zastrzega sobie prawo do ich 
redagowania i skracania. Za treść reklam i ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Dys-
trybucja "Pulsu Jaworzna" bez pisemnej zgody wydawcy jest zabroniona. Sprzedaż 
bezpłatnego tygodnika jest niezgodna z prawem.
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Tym razem jednak skromniej, bo i priorytety się zmie-
niły, fi nanse bardziej się szanuje i podjąć gości nie jest za 
tanio. Tym bardziej że mało kto odstawi. Lepiej wydać 
na coś pożytecznego, a przecież ogólnie wiadomo, że po-
dróże kształcą, więc lepiej wydać się nie da. Na przykład 
dzięki wojażom łamiemy stereotypy na temat narodowych 
przywar, te czasem są bardzo krzywdzące, nieprawdziwe 
albo po prostu przestarzałe. I tendencyjne niczym telewi-
zja mainstreamowa.

Niejeden z nas irytował się, gdy docierały paskudne 
słuchy, że w opinii obcokrajowca Polak to złodziej, pijak, 
niewykwalifi kowany gastarbeiter i na dodatek fl ejtuch. 
Takie mniemanie o nas to pokłosie emigracji zarobkowej 
sprzed wejścia do UE, głównie w kierunku kapitalistycznej 
RFN. Czy da się obecnie jednoznacznie odpowiedzieć na 
pytanie, jak postrzegają nas za granicą? Nie. Ale to dobrze, 
bo latami utrwalane stereotypy stopniowo żarzą się na sto-
sie nowego ładu społecznego i międzynarodowych relacji. 

Na szczęście bycie częścią Wspólnoty Europejskiej zmie-
niło ten obraz, z zapyziałych ziemniako i kapustożerców, 
nieumiejących zbudować w obcym języku poprawnego 
zdania (dalej się pojawiają tacy politycy, nawet z „górnej 
półki”, uwierzycie?) awansowaliśmy do wizerunku praco-
witych, wykształconych i kochających wyzwania kulinar-
ne. Na szczęście obecne pokolenie 25-latków, to obywatele 
świata, niemający kompleksów, barier czy granic. Urodzili 
się w innym świecie. Myśmy go nabyli po trudnych zmia-
nach od durnego socjalizmu, przez dziki kapitalizm, aż do 
wejścia we wspólnotę unijną. I na dodatek mogliśmy po-
marzyć o nauce języka angielskiego. W najlepszym razie 
w szkole był dostępny niemiecki, a obowiązkowo rosyjski, 
pieszczotliwie nazywany „zdradzieckim”. Mamy obecnie 
okres matur, przypomniałem sobie właśnie, jak to 30 lat 
temu zdawałem z tego ostatniego języka i poszło mi cał-
kiem dobrze, pomimo że czułem się kompletnym idiotą 
i ignorantem. Cudem jakimś wylosowałem test, który chwilę 
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Mieszkańcy Ciężkowic już wkrót-
ce zyskają zupełnie nowe miejsce 
spotkań. Po modernizacji budynku 
Ochotniczej Straży Pożarnej i prze-
budowie starej noclegowni w ich 
dzielnicy powstanie Centrum Kul-
turalno-Społeczne z prawdziwego 
zdarzenia. Do końca roku potrwa-
ją prace, które mają przystosować 
obiekt do nowych funkcji, a od 
nowego roku budynek będzie tęt-
nił życiem.

Plany są ambitne. To właśnie 
tam planowana jest działalność kul-
turalna, biblioteczna i społeczna. 
Szanse, że to przedsięwzięcie uda 
się doprowadzić do szczęśliwego 
fi nału, są naprawdę duże, o czym 
świadczy zaangażowanie po stronie 
mieszkańców i urzędników.

Pomysł, by w dzielnicy stworzyć 
dom kultury, narodził się kilka lat 
temu. W 2017 roku mieszkańcy 
Ciężkowic przedstawili władzom 
miasta swoją wizję tego przedsię-
wzięcia. Wspólnie wypracowano 
optymalny wariant. Pomysłodaw-
cy zyskali przychylność lokalnej 
społeczności. Urzędnicy zadbali 
o dofi nansowanie i projekt. Inwe-
stycja kosztować będzie 5,5 mln 
zł. W przetargu wyłoniono już  wy-
konawcę. Prace w Ciężkowicach 
przeprowadzi dobrze znana fi rma 
z Jaworzna. Wszystko wskazuje na 
to, że już za kilka miesięcy zmoder-
nizowany budynek będzie świetnie 
służył mieszkańcom dzielnicy. Aż 
chciało by się powiedzieć: tak się 
to robi!

Tak się to robiStereotypowy kapustożerca

Na pierwszym miejscu

Grażyna Dębała

Natalia Czeleń
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Za nami gala fi nałowa konkursu 
„Oligoimpresje – wizja nieba i piekła”. 
To wyzwanie plastyczne skierowane 
jest do osób z niepełnosprawnościami 
z całej Polski. Konkurs cieszy się nie-
słabnącą popularnością, a jego uczest-
nicy z roku na rok podnoszą wyżej 
poprzeczkę. Tegoroczne prace kon-
kursowe zrobiły na mnie wrażenie.

Twórczość artystyczna w życiu 
osób z niepełnosprawnościami od-
grywa bardzo istotną rolę. Zdaniem 
ekspertów, terapia poprzez sztu-
kę umożliwia im samopoznanie, 
samorealizację oraz integracyjne 
przenikanie do społeczeństwa. Ma 
to znaczący wpływ na jakość ich ży-
cia, ale także na sposób postrzegania 
ich przez osoby całkowicie sprawne.

Podobno sztuka kształtuje i rozwija 
osobowość człowieka, a także uczy  
rozpoznawać wartości w relacjach 
międzyludzkich. Pomaga postrzegać 
rzeczywistość z wielu perspektyw. 
Osoby z niepełnosprawnościami za-
chwycają umiejętnością interpreta-
cji świata. Mają w sobie ogromne 
pokłady wrażliwości i kreatywności. 

Każdy zaczepiony przeze mnie 
uczestnik konkursu podkreślał, że 
udział w tego typu wyzwaniach ar-
tystycznych to dla niego otwarcie 
swojego okna na świat. Udział w „Oli-
goimpresjach” to nie tylko wyjście ze 
strefy komfortu, ale i pokazanie tego, 
co się czuje i widzi. Dzięki sztuce mo-
żemy pokonać własne ograniczenia. 
Tego życzę każdemu.

BEZPŁATNY TYGODNIK 
SPOŁECZNO - KULTURALNY

WYDAWCA:
Miejskie Centrum Kultury 

i Sportu w Jaworznie
43-600 Jaworzno
ul. Krakowska 8

REDAKCJA:
43-600 Jaworzno, ul. Krakowska 8

32 745 10 30 w. 59
redakcja@mckis.jaworzno.pl

www.mckis.jaworzno.pl

REDAKTOR NACZELNY:
Grażyna Dębała

grazyna.debala@mckis.jaworzno.pl

REKLAMA:
tel. 32 745 10 30 w. 55

reklama@mckis.jaworzno.pl 

Korekta: Monika Kuś
Skład: Radosław Kałuża

Druk: Polska Press sp. z o.o. 
Oddział Poligrafi a Drukarnia 

w Sosnowcu

W związku z szerokimi obchodami dożycia 
półwiecza uknułem pod kopułą, że nie zro-
bię wystawnej imprezy, jak to miało miejsce 
dekadę wcześniej (przez koncert, którym 
świętowałem obchody, przewinęło się z 250 
osób, a prasa nazwała to „Czterdziestką roku 
w Jaworznie”). 

Beton zamiast kostki
Jan KleszczSzpilki w bruku

Kamienna kostka, którą wyłożone były zatoki przystan-
kowe na Leopoldzie i Komunie zamieniona zostanie wkrótce 

na betonową wylewkę. Wszystko w ramach kontraktu na remont ostatniego 
odcinka ulicy Grunwaldzkiej. W PKM Jaworzno informują, że chodzi o zatoki 
na przystankach Urząd Skarbowy i Leopold.

Stan autobusowych zatok często bywa tematem internetowych dyskusji. 
Wyłożone kostką szybko niszczeją. Asfaltowe też. To wystarczy, żeby ruszyła 
lawina krytyki, utyskiwań i ogólnego niezadowolenia. Taka sytuacja to jed-
nak nie żaden jaworznicki fenomen. Winą za zniszczone zatoki autobusowe 
trudno obarczać też drogowców. Chodzi tu raczej o prawa fi zyki. Wystarczy 
wspomnieć, że autobus wraz z pasażerami może ważyć około 20 ton. Taki 
pojazd, hamując, działa z wielką siłą na nawierzchnię. To dlatego zatoki tak 
szybko niszczeją. Inżynierowie, którzy zawodowo zajmują się projektowaniem 
takich miejsc, wciąż szukają skutecznych rozwiązań, by degradację autobu-
sowych zatok spowolnić.

W Polsce i na świecie wypróbowano już najróżniejsze technologie. Wnioski, 
choć przykre, są dla wszystkich jasne. Nigdzie nie sprawdza się zwykły asfalt. 
Nie zdaje też egzaminu symbol lat dziewięćdziesiątych, czyli tak zwana kostka 
„Bauma”. Niestety, na dłuższą metę nie sprawdzają się także kostki kamienne 
czy granitowe. Te też po kilku latach intensywnego użytkowania są już mocno 
wyeksploatowane. Takie doświadczenia i obserwacje dały podstawę dla decyzji, 
by w naszym mieście nowy standard budowy przystanków oparty był o betono-
wą wylewkę. Nim ruszy lawina internetowych narzekań, że znów remont i znów 
zmiany, warto dać sobie i betonowym nawierzchniom trochę czasu, by przekonać 
się, jak w praktyce sprawdzi się to rozwiązanie. Wszyscy chyba mamy nadzieję, 
że technologia ta będzie trwalsza, a dzięki temu poprawi się komfort podróży.
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Drogowcy już pracują w Jeleniu  | fot. Natalia Czeleń

Dzięki modernizacji budynek biblioteki stanie się wygodniejszy i bar-
dziej przyjazny dla czytelników  | fot. Natalia Czeleń

Rozpoczyna się drugi etap 
modernizacji  głównej sie-
dziby Miejskiej Biblioteki 
Publicznej. Projekt przewi-
duje m.in. wymianę oświe-
tlenia, wykładzin, budowę 
stref dla dzieci, młodzieży, 
seniorów oraz sezonowej 
czytelni letniej.

Rusza remont biblioteki

–  Inwestycja ma na celu m.in. 
zwiększenie atrakcyjności przestrzeni 
czytelniczych, stworzenie nowych, cie-
kawych tematycznie stref dla dzieci, 
młodzieży, seniorów i rodzin. Dzięki 
modernizacji zwiększy się dostępność 
obiektu dla osób niepełnosprawnych, 
łatwiej będzie korzystać z zasobów 
oraz oferty bibliotecznej, a dzięki 
zastosowaniu rozwiązań energo-
oszczędnych, zmniejszą się kosz-
ty eksploatacyjne – mówi Łukasz
Kolarczyk, zastępca prezydenta 
Jaworzna.

Remont książnicy przewiduje 
przede wszystkim wymianę oświe-
tlenia. Zastosowane zostaną sys-
temy sterowania, które pozwolą 
oszczędzać energię bez straty na 
jakości światła. Biblioteczne po-
mieszczenia zostaną odpowiednio 
zaaranżowane i wyposażone w me-
ble, sprzęty, elementy dekoracji 
i akcesoria. 

W książnicy powstanie Strefa 
dla Dzieci, która pełnić będzie rolę 
wypożyczalni, czytelni, a także 

miejsca zabaw. Regały z książka-
mi zostaną ustawione inaczej niż 
dotychczas. Przestrzeń wyposażona 
zostanie w drzewo dekoracyjno-
-użytkowe z ozdobnym oświetle-
niem, podwieszanymi elementami 
akustycznymi, regałem na książki 
oraz miejscami do siedzenia. Na 
parapetach pojawią się siedziska 
z kolorowych poduszek. Powsta-
nie także dodatkowe stanowisko 
obsługi. – Nową jakość usług biblio-
tecznych, które, mamy nadzieję, przy-
ciągną młodych ludzi, zapewni Strefa 
dla Młodzieży w Dziale Multime-
dialnym. Dzięki zwiększeniu dostępu 
do nowoczesnych technologii młody 
użytkownik przyjemnie spędzi czas 
wolny, popracuje i skorzysta w spo-
koju z oferty zbiorów – mówi Mo-
nika Rejdych, dyrektor książnicy.

W strefi e dla młodzieży odbywać 
się będą warsztaty. W przestrzeni 
tej znajdzie się kabina akustyczna, 
zestawy gamingowe, TV i konso-
la. Pomieszczenie wyposażone zo-
stanie w stół warsztatowy ze spe-
cjalnym oświetleniem ledowym, 
które wydzielać będzie strefę VR. 
Młodzi czytelnicy będą również 
mogli korzystać ze strefy relaksu 
zaopatrzonej w fotele i sofę.

Projekt renowacji jaworznickiej 
biblioteki przewiduje także budowę 
strefy klubowej dla najstarszych 
czytelników. Prowadzone będą 
w niej warsztaty, zajęcia eduka-
cyjne i komputerowe. W strefi e 
seniora znajdą się wygodne fote-
le w otoczeniu zieleni i cytrusów.

Ponadto w Bibliotece Głównej 
wymienione zostaną wykładziny 

i sufi ty. Zmodernizowane zostanie 
też podcienie, w którym zaaranżo-
wano już informatorium i książko-
mat. Powstanie także sezonowa 
czytelnia letnia. – Chcemy poprawić 
warunki korzystania z biblioteki przez 
osoby niepełnosprawne, wzbogacając 
architekturę o pola uwagi oraz sys-
tem nawigacji głosowej Your Way – 
wspomina Monika Rejdych.

Projekt modernizacji jaworznic-
kiej książnicy przewiduje również 
doposażenie obiektu w nowoczesne 
urządzenia informatyczne, repro-
grafi czne i multimedialne.

W związku z remontem czytelni-
cy spodziewać się mogą utrudnień. 
Oddział dla Dzieci i Młodzieży, Czy-
telnia Naukowa i Czasopism, Dział 
Multimedialny oraz Dział Informa-
cji Regionalnej w Bibliotece Głów-
nej zostały zamknięte. Do zakoń-
czenia inwestycji wypożyczanie 
książek i płyt z tych działów nie 
będzie możliwe. – Zachęcamy do 
korzystania z księgozbioru oferowa-
nego przez nasze fi lie działające na 
terenie miasta – radzą bibliotekarze.

Czytelnia Czasopism z prasą bie-
żącą oraz Dział Reprografi i urucho-
mione zostały na parterze Biblioteki 
Głównej. Zwrotów wypożyczonych 
zbiorów z Oddziału dla Dzieci 
i Młodzieży, Czytelni Naukowej 
i Czasopism oraz Działu Multime-
dialnego dokonywać będzie moż-
na w Wypożyczalni dla Dorosłych 
i za pośrednictwem książkomatu 
znajdującego się w pobliżu gma-
chu książnicy.

Natalia Czeleń

Włamywacz 
za kratkami

Z siekierą 
na byłą 

żonę

Policjanci z Jaworzna zatrzymali 
31-letniego obywatela Chin. Mężczy-
zna podejrzany jest o dokonanie wła-
mań, do których doszło w ostatnim 
czasie na terenie miasta. Grozi mu 
10 lat więzienia. Na wniosek śled-
czych i prokuratora został tymcza-
sowo aresztowany.

Jak ustalili jaworzniccy policjanci, 
zatrzymany mężczyzna włamał się do 
domu jednorodzinnego oraz mieszka-
nia. Skradł pieniądze w różnych wa-
lutach i biżuterię. Straty oszacowano 
na około 60 tys. złotych. – Kryminalni 
z Jaworzna prowadzili wnikliwe do-
chodzenie, ustalając ostatecznie podej-
rzanego o te przestępstwa 31-letniego 
obywatela Chin. Ten jednak nie prze-
bywał we wskazanym miejscu pobytu w 
województwie mazowieckim, a jedynie 
pojawiał się w Zawierciu, w miejscu pro-
wadzenia swojej działalności handlowej. 
Tam też został on zatrzymany przez po-
licjantów. W trakcie przeszukania kry-
minalni znaleźli kominiarkę oraz zestaw 
narzędzi z łomem, mogących służyć do 
włamań – informuje Justyna Wiszo-
waty, rzeczniczka prasowa Komendy 
Miejskiej Policji w Jaworznie. 

Zatrzymany mężczyzna trafi ł do po-
licyjnego aresztu. Po przedstawieniu 
zarzutów kradzieży z włamaniem, do 
których się przyznał, sąd zastosował 
wobec niego tymczasowy areszt na 
3 miesiące.                                  

Grażyna Dębała

Drogowcy przystąpili do realizacji 
tegorocznej edycji programu „Czas 
na gruntówki”. Pierwsze prace pro-
wadzone są w Jeleniu. – Nakład-
ki asfaltowe pojawią się na ulicach 
Mały Dół i Wielkich Łowów – infor-
muje Izabela Miszczyk, rzecznik 
prasowy Miejskiego Zarządu Dróg 
i Mostów.

W przypadku pierwszej z ulic na-
kładka asfaltowa powstanie od ulicy 
Zwycięstwa do końca zabudowań. 
Będzie miała więc około 120 metrów. 
W przypadku ulicy Wielkich Łowów 
prace prowadzone będą także od ul. 
Zwycięstwa do posesji nr 12. Asfaltem 

Nawierzchnia kolejnych trzech 
zatok przystankowych zostanie 
wkrótce wymieniona. Betono-
wa wylewka zastąpi sfatygowaną 
kostkę kamienną na przystankach 
Urząd Skarbowy i Leopold. Dzia-
łania prowadzone będą w ramach 
kontraktu na remont ostatniego 
odcinka ul. Grunwaldzkiej.

– Zastępowana obecnie kostka 
funkcjonowała ponad 10 lat. Pil-
nej wymiany wymagała szczególnie 
ta na przystanku Urząd Skarbowy 
w kierunku centrum miasta – mówi 
Adrian Słupski z Przedsiębiorstwa 
Komunikacji Miejskiej Sp. z o.o. 
w Jaworznie.

Przyczyną degradacji nawierzch-
ni w zatokach przystankowych jest 
oddziaływanie na nie dużych sił, 
kiedy ciężkie pojazdy hamują.

– W całej Polsce przez kilkadziesiąt 
ostatnich lat wypróbowano już wiele 
technologii budowy nawierzchni przy-

Uderzył byłą żonę siekierą w głowę, 
a następnie zadzwonił na pogotowie 
i poinformował, że zrobił jej krzyw-
dę. Do zdarzenia doszło przy ul. Gli-
nianej na Podwalu w niedzielę, 14 
maja. 71-latek przyznał się do winy. 
68-letnia kobieta jest hospitalizowa-
na. – Policja dostała zgłoszenie o godz. 
16. Poszkodowaną przetransportowano 
do szpitala śmigłowcem Lotniczego Po-
gotowia Ratunkowego. Helikopter lądo-
wał na parkingu jednego z dyskontów 
spożywczych na Pechniku – informuje 
sierżant sztabowy Justyna Wiszowa-
ty, ofi cer prasowy Komendy Miejskiej 
Policji w Jaworznie. – Mężczyzna przy-
znał się do ataku na byłą żonę. Został 
zatrzymany – dodaje.

Podczas lądowania śmigłowca 
i przewiezienia 68-latki do helikop-
tera ruch na ul. Grunwaldzkiej został 
wstrzymany.

Więcej szczegółów stróże prawa nie 
podają ze względu na prowadzone 
czynności operacyjne. Nad sprawą 
czuwa prokurator. Niewykluczone, że 
71-latek usłyszy zarzuty usiłowania 
zabójstwa. Za ten czyn grozi kara od 
8 lat pozbawienia wolności.    AZ-H

Czas na gruntówki

Zatoki 
przystankowe 

z nową nawierzchnią

pokryty zostanie więc około 250-me-
trowy odcinek. Drogowcy z MZDiM 
już zapowiadają, że po zakończeniu 
tych inwestycji przyjdzie czas na 
następne dzielnice. Plany w tym za-
kresie można sprawdzić na stronie 
internetowej MZDiM. – W opubliko-
wanej tabelce można znaleźć między 
innymi ulice, które w tym roku zostały 
objęte programem modernizacji dróg 
gruntowych – mówi Izabela Miszczyk.

Program „Czas na gruntówki” reali-
zowany będzie też w Byczynie, Śród-
mieściu, Długoszynie, Ciężkowicach 
i na pograniczu Dąbrowy Narodowej 
oraz Łubowca.                                  NC

stanków. Z pewnością pasażerowie 
jaworznickiej komunikacji miejskiej 
mogą zaobserwować, jak stopnio-
wym uszkodzeniom ulega także na-
wierzchnia przystanku Katowice Aleja 
Korfantego – mówi Adrian Słupski.

Dotychczas nie sprawdził się ani 
zwykły asfalt, ani tzw. kostka „Bau-
ma". Wyzwaniu nie podołały także  
kostki kamienne czy granitowe.

– Dlatego też kilka lat temu przyję-
to w naszym mieście nowy standard 
budowy przystanków oparty o beto-
nową wylewkę. Mamy nadzieję, że 
technologia ta będzie najtrwalsza
– opowiada rzecznik jaworznic-
kiego PKM.

Takie rozwiązanie ma popra-
wić również komfort podróży, bo 
autobusy, wjeżdżając do zatoki 
przystankowej, nie będą wpadać 
w nieprzyjemne dla podróżnych 
drgania.

Natalia Czeleń
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AU TO P R O M O C J A

Mnóstwo atrakcji 
dla najmłodszych

Dzień Dziecka świętować będzie-
my w Jaworznie przez kilka dni. 
Na najmłodszych jaworznian cze-
ka mnóstwo atrakcji. W programie 
są wszystkie ulubione przez dzieci 
atrakcje, w tym m.in. dmuchańce, 
gry wielkoformatowe, zajęcia ar-
tystyczne i rajd.

Świętowanie rozpocznie się w Je-
leniu Dębie już w sobotę, 27 maja 
o godz. 10.00. Tutaj odbędzie się 
Dzielnicowy Dzień Dziecka. Towa-
rzyszyć mu będzie druga edycja Raj-
du Nordic Walking. – Około 5 km 
trasa naszego rajdu będzie przebiegała 
przez malownicze tereny wokół Stawu 
Belnik na terenie dawnego ośrodka 
„Tarka” – zapowiada Janusz Papu-
ga, główny organizator wydarzenia.

Zgłoszenia do rajdu przyjmowa-
ne będą do 25 maja lub do wyczer-
pania limitu 200 miejsc. Zapisać się 
można przez stronę internetową 
Miejskiego Centrum Kultury i Spor-
tu. Więcej informacji na temat wy-
zwania uzyskać można u Pawła
Wróbla z Działu Sportu MCKiS tel. 
32 745 10 30 wew. 84. W progra-
mie Dzielnicowego Dnia Dziecka 
w Jeleniu są gry i zabawy z piłką. 
Odbędą się także zajęcia artystycz-
ne pod okiem instruktorów ATElier 
Kultury. Druhowie z Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Jeleniu przy-
gotują pokaz sprzętu strażackiego. 
Zakończenie imprezy planowane 
jest na godz. 13. 

Miejskie Centrum Kultury i Spor-
tu i Towarzystwo Przyjaciół Miasta 
Jaworzna zapraszają dzieci wraz 
z bliskimi na piknik, który odbę-

dzie się w piątek, 2 czerwca, przy 
Domu Kultury im. Zdzisława Kru-
dzielskiego w Szczakowej. Program 
imprezy przewiduje malowanie 
twarzy, zabawy plastyczne, ścieżkę 
sensoryczną, dmuchańce czy gry 
wielkoformatowe. Podziwiać bę-
dzie też można pokaz Cyrku Anime. 
Będą także konkursy z nagrodami.

– Zachęcamy dzieci, aby były ubra-
ne w kolorowe ubranka – prosi Aga-
ta Stelmachów, kierownik Zespo-
łu Obiektów Kulturalnych MCKiS.

Dzień Dziecka obchodzić będzie-
my także na jaworznickim Rynku. 
Na wydarzenie, które odbędzie się 
w niedzielę, 4 czerwca, w godz. 
14-18 zaprasza Stowarzyszenie Ja-
worzno Moje Miasto. Organizatorzy 
zachęcają do zgłoszeń wolonta-
riuszy chętnych do pomocy przy 
organizacji imprezy. Kontaktować 
się można mailowo: biuro@jmm.
jaworzno.pl.

Natalia Czeleń

Najmłodsi jaworznianie co roku 
udowadniają, że potrafi ą się do-
skonale bawić | fot. Natalia Czeleń

Uczniowie wspólnie zastanawiali się, jakie znaczenie ma przyjaźń
| fot. Anna Zielonka-Hałczyńska

Warto się przyjaźnićZapraszają 
na maraton „Siła przyjaźni”. Pod taką nazwą 

odbyły się w ATElier Kultury w Ja-
worznie warsztaty dla uczniów szkół 
podstawowych, poświęcone relacjom 
międzyludzkim. Wydarzenie zostało 
zorganizowane w poniedziałek, 15 
maja, przez Szkołę Podstawową nr 
18 z Ciężkowic. Wzięli w nim udział 
uczniowie klas 6, 7 i 8 z 19 jaworz-
nickich podstawówek, a także goście 
z miejskich instytucji.

– Relacje międzyludzkie, poza świa-
tem internetu i nowych mediów, są dzi-
siaj mocno utrudnione. Nasz happening 
jest po to, by uświadomić, zwłaszcza 
młodym ludziom, że wciąż istnieje al-
ternatywa dla wirtualnych kontaktów 
i że nasze prawdziwe szczęście zależy 
od tego, jak głębokie więzi uda nam się 
nawiązać w realnym życiu – tłumaczy 
Anna Hassa, dyrektor Szkoły Pod-
stawowej nr 18.

Główną pomysłodawczynią pro-
jektu „Siła przyjaźni” jest Małgo-
rzata Mackiewicz, pedagog szkolny 
i specjalny z SP 18. Wraz z nią przed-
sięwzięcie koordynowały również 
Monika Magiera-Pol i Magdalena 

W czwartek, 18 maja, w sali obrad 
Urzędu Miejskiego (ul. Grunwaldzka 
33) odbędzie się „Maraton pisania 
wniosków”. Podczas spotkania urzęd-
nicy pomogą między innymi popraw-
nie przygotować wnioski składane 
w ramach tegorocznej edycji Jaworz-
nickiego Budżetu Obywatelskiego. 
Będzie też możliwość, by sprawdzić 
własność terenów i wycenę przygo-
towanego projektu. Nabór wniosków 
do 11. edycji Jaworznickiego Budże-
tu Obywatelskiego trwa do 29 maja. 
W ramach JBO do dyspozycji miesz-
kańców jest 3,58 mln zł.

Aby zgłosić zadanie, należy wypeł-
nić wniosek. Następnie wydrukowa-
ny i podpisany formularz wraz z listą 
poparcia, minimum 30 osób, złożyć 
w Urzędzie Miejskim w Jaworznie. 
Można to zrobić osobiście, wrzucając 
formularz do urny w budynku przy 
ul. Grunwaldzkiej 33, drogą pocztową 
lub mailowo w formie zeskanowa-
nych oryginałów dokumentów.  GD

Suropek-Dygoń. – Podczas warszta-
tów uczniowie szukali odpowiedzi na 
podstawowe pytania. Poszukując źródeł 
przyjaźni, mogli dostrzec jej wartość, 
rozwinąć potrzebę jej zawierania i pie-
lęgnowania. Warsztaty miały też na 
celu to, by młodzież zrozumiała, jakie 
są zasady równowagi między dawa-

niem i braniem w przyjaźni – wylicza 
Małgorzata Mackiewicz. – Nasz pro-
jekt to tak naprawdę przedsięwzięcie 
prowadzone przez młodzież dla mło-
dzieży. Bowiem to uczniowie naszej 
szkoły przygotowali materiał, który 
wykorzystaliśmy podczas warsztatów
– zaznacza.

Poniedziałkowe spotkanie skła-
dało się z kilku części. Organiza-
torzy zaprosili zebranych do obej-
rzenia improwizacji tanecznej 
i wysłuchania piosenki o przyjaźni. 
Uczniowie wzięli udział w zabawie 
integracyjnej. Była też projekcja krót-
kometrażowego fi lmu pt. „Wszystko 
w Twoich rękach”, w którym wystą-
piła młodzież z SP 18, i warsztaty. 
– Przyjaźń pozwala na spędzanie czasu 
z kimś, kogo lubimy, obejrzenie razem 
fi lmu, rozmowę na różne tematy czy 
realizację wspólnych zainteresowań. To 
naprawdę miłe, gdy druga osoba chce 
posłuchać o tym, co się nam podoba, 
co lubimy – przyznaje Julia Sołty-
sik, ósmoklasistka z SP 18, która 
wzięła udział w poniedziałkowych 
warsztatach.

Zdanie Julii podziela też jej szkol-
na koleżanka, Maja Krzysiek. – Przy-
jaźń to bardzo ważna cząstka w życiu 
człowieka. Bez przyjaciół czujemy się 
samotni. Przyjaciel to ktoś, kto potrafi  
podnieść nas na duchu, wnieść w nasze 
życie radość – zaznacza Maja.

Anna Zielonka-Hałczyńska
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5-letnia Jagódka Podcibor-
ska uczy dorosłych rozma-
wiania w języku migowym. 
Mała sosnowiczanka krót-
ki kurs przeprowadziła już 
w jaworznickich klubach 
Senior+. Choć Jagoda nie 
jest osobą głuchą, to język 
migowy zainteresował ją 
tak bardzo, że zapragnę-
ła się go nauczyć i poro-
zumiewać się z osobami 
niesłyszącymi i niedosły-
szącymi, właśnie poprzez 
miganie. Jagódka uczyła migania klubowiczów jaworznickich klubów Senior+  | fot. Anna Zielonka-Hałczyńska

R E K L A M A

Wspólnie zamigajmy

Pomysł podchwycili jej rodzice, 
Ewa Kościańska-Podciborska i Ar-
tur Podciborski, i teraz razem uczą 
się języka migowego. Prowadzą też na 
Facebooku profi l „Projekt edukacyjny 
Zamigajmy”. Dziewczynka wyjaśnia 
tam internautom, na przykład jak 
pokazać jakieś słowo. Odwiedza też 
z rodziną różne miejsca, jak przed-
szkola czy właśnie kluby seniora. – Pa-
trząc na Jagódkę, byłam pełna podziwu, 
że taka mała dziewczynka tak pięknie 
potrafi  migać. Dlatego i ja się starałam 
nauczyć od niej migania – przyznaje 
Teodora Łata, bywalczyni Klubu 
Senior+ na Podwalu.

Zajęcia podobały się też jej klubo-
wej koleżance, Helenie Stankow-

skiej. – Najfajniejszy był, moim zda-
niem, znak oznaczający brawa. Trzeba 
podnieść obie ręce do góry i kręcić dłoń-
mi w obie strony. Najtrudniejsze było 
natomiast słowo piernik – wyjaśnia.

Jagoda nauczyła seniorki kilku 
słów. Pokazała na przykład, jak za-
migać słowa cześć, dzień dobry, do 
widzenia. Przeliterowała też w języ-
ku migowym swoje imię. – Wszyst-
ko zaczęło się zupełnym przypadkiem. 
Pewnego razu Jagoda zobaczyła, jak 
dwie osoby porozumiewają się ze sobą 
na migi. Zapytała nas, czy to zabawa 
w kalambury. Gdy dowiedziała się, że 
tak wygląda język migowy, stwierdziła, 
że też chce się tak pobawić – wspomina 
Ewa Kościańska-Podciborska. – Zaczę-
liśmy z mężem szukać w internecie fi lmi-
ków instruktażowych z podstawowymi 

znakami w języku migowym. Sporo się 
przy tym dowiedzieliśmy, np. tego, że 
każdy kraj ma swój język i że istnieje 
międzynarodowy język migowy. To ję-
zyk amerykański – wyjaśnia.

Państwo Podciborscy skontaktowali 
się z Zespołem Szkolno-Przedszkol-
nym dla Dzieci Niesłyszących i Słabo-
słyszących w Katowicach i wspólnie 
z nauczycielami tej placówki stworzy-
li „Projekt edukacyjny Zamigajmy”. 
Ma on na celu upowszechnianie języ-
ka migowego wśród dzieci słyszących, 
a także wśród dorosłych.

– Nagrywamy fi lmiki i pokazujemy 
różne znaki w języku migowym. Filmiki 
publikujemy na Facebooku i w serwisie 
YouTube – podkreśla pani Ewa. – Nie 
jesteśmy oczywiście ekspertami w miga-
niu. Sami też się dopiero uczymy i za-

praszamy wszystkich do wspólnej nauki 
migania – dodaje.

Jagódka potrafi  pokazać już około 
100 słów. Poznaje przede wszystkim 
te, które ją interesują. Często pyta ro-
dziców, jak zamigać jakieś konkretne 
słowo. Pewnego razu na lotnisku za-
pytała mamę i tatę, jak pokazać słowo 
samolot. Szybko skontaktowali się 
z jedną z nauczycielek z katowickiej 
szkoły. Później nagrali fi lmik prosto 
z sali odlotów.

– Mówię po polsku i po migowemu – 
przyznaje z dumą 5-latka. – Bardzo 
podoba mi się miganie – stwierdza.

Partnerami projektu, oprócz kato-
wickiej szkoły, są także Przedszkole 
Miejskie nr 30 w Sosnowcu i Funda-
cja Kultury i Sportu 44 w Warszawie. 
Partnerem medialnym jest z kolei 

magazyn dla dzieci „Świerszczyk”. 
Spotkania z jaworznickimi seniora-
mi, których inicjatorem był Maciej
Stanek, jaworznicki radny, stały się 
też przyczynkiem do promocji języka 
migowego również wśród jaworz-
nian. Niebawem na pasażu targowi-
ska Manhattan Podłęże będzie można 
obejrzeć wystawę prac plastycznych 
nt. języka migowego. Autorami dzieł 
są dzieci z Sosnowca, Katowic, Ja-
worzna, Chrzanowa, a nawet z To-
runia.

Tymczasem seniorki z Klubu Se-
nior+ z Podwala biorą udział również 
w innych, ciekawych wydarzeniach. 
We wtorek, 16 maja, uczestniczyły 
w uroczystej kolacji, zorganizowanej 
przez kierowniczkę placówki Krysty-
nę Janicką.

– To było podziękowanie za wkład 
naszych klubowiczek w różne pro-
jekty w ostatnich miesiącach. Nasze 
panie robiły m.in. piękne ozdoby bo-
żonarodzeniowe i wielkanocne, które 
prezentowaliśmy szerszemu gronu. 
Włączyły się w akcję dla chorej ja-
worznianki. Brały też udział w wie-
lu innych, ważnych inicjatywach – 
wylicza pani Krystyna. – A teraz 
szykujemy się na kolejne wydarze-
nie. W poniedziałek, 29 maja, wraz 
z innymi mieszkańcami Jaworzna, 
rozpalimy w GEOsferze sobótkowe 
ognisko. Zaczęłyśmy też już sezon 
na chodzenie z kijkami do nordic 
walkingu. Planujemy też jakąś fajną 
akcję na Dzień Dziecka – wylicza.

Anna Zielonka-Hałczyńska
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Wszystkie ryby złowione podczas  Spławi-
kowych Mistrzostw Koła PZW nr 57 wróciły 
z powrotem do zalewu  | fot. Materiały Koła 
PZW nr 57  Szczakowa Miasto – Jaworzno

Zwycięzcy  Spławikowych Mistrzostw Koła 
PZW nr 57 Szczakowa Miasto – Jaworzno 
z pucharami  | fot. Materiały Koła PZW nr 
57  Szczakowa Miasto – Jaworzno

Place zabaw
 gotowe do sezonu

Prace na gminnych 
terenach zielonych

Wiosna to czas intensywnych prac 
na terenach zieleni urządzonej i osie-
dlowej utrzymywanych przez Miejski 
Zarząd Nieruchomości Komunalnych 
w Jaworznie.

Oprócz bieżącego utrzymywania po-
rządku na terenach gminnych w tym 
okresie dochodzą nowe obowiązki 
polegające na plewieniu, nasadze-
niach nowych roślin, koszeniu trawni-
ków i przycinaniu żywopłotów. Przed 
sezonem letnim przegląd i naprawy 
przeszły ławki parkowe.

Prace stopniowo przenoszą się do 
kolejnych dzielnic Jaworzna.

Pracownicy Miejskiego Zarządu Nie-
ruchomości Komunalnych w Jaworz-
nie przeprowadzili przegląd techniczny 
placów zabaw, siłowni zewnętrznych 
i innych podległych jednostce miejsc 
rekreacji.

Jak co roku wymieniany jest piasek 
w piaskownicach oraz na nawierzchni 

bezpiecznej pla-
ców zabaw. Pra-
ce związane z tym 
zadaniem dobie-

R E K L A M A

Psiaki na 
start!

W sobotę, 20 maja, o godz. 10 wystartuje 
kolejna edycja psich zawodów z serii pucharu 
ArtSfery SpeedWay. – To wyzwanie dla każdego 
zdrowego psiaka, który lubi biegać i skończył pierw-
szy rok życia – podkreśla Sylwia Bryniarska, 
trenerka psów z ArtSfery.

Tradycyjnie pieski biegać będą po wyzna-
czonym torze na dystansie 35 i 45m. Tor bę-
dzie dobrze zabezpieczony przed ewentualną 
ucieczką zwierząt. Czas przebiegu będzie mie-
rzony profesjonalną fotokomórką. – Każdy pie-
sek będzie miał dwa biegi. Liczyć się będzie lepszy 
wynik – zapowiada organizatorka wydarzenia.

Zawody przebiegać będą według prostych 
zasad. Piesek zostaje na starcie z pomocnikiem, 
który puszcza zwierzę do jego opiekuna na sy-
gnał sędziego. Im szybciej pupil znajdzie się 
u boku swego właściciela, tym lepiej.

Biegi  rozgrywane będą w formie dywizji szyb-
kościowych. Pierwszy start traktowany będzie 
jako bieg kwalifi kacyjny. Na jego podstawie 
zwierzę zostanie przypisane do danej dywizji 
prędkościowej. – Planujemy 4 kategorie prędko-
ściowe determinowane osiągniętą w metrach na 
sekundę szybkością danego psa. W ten sposób nie-
zależnie od wysokości i wielkości psa każdy będzie 
się ścigał jak równy z równym. Będzie też trudniej 
przewidzieć wynik – tłumaczy trenerka psów.

Organizatorzy planują nagrodzić najszybsze 
psy danych dywizji.

Natalia Czeleń

Wędkarze z pucharami
21 wędkarzy rywalizowało podczas Spła-

wikowych Mistrzostw Koła PZW nr 57 Szcza-
kowa Miasto – Jaworzno. Zawody zorgani-
zowano 7 maja na Sosinie.

Rywalizacja była bardzo zacięta. Udział 
w wędkarskim wyzwaniu wzięli zarówno 
dorośli wędkarze, jak i dzieci. Zgodnie z za-
sadami Polskiego Związku Wędkarskiego, 
każdy zawodnik mógł łowić jedną wędką 
trzymaną w ręku lub umieszczoną na pod-
pórce „suporcie” z jednoczesnym zachowa-
niem stałego kontaktu z wędką.

Spośród kadetów najlepszy okazał się Ad-
rian Bieniek, który zdobył 2745 punktów. 
Najlepszym z juniorów okazał się natomiast 
Filip Chechelski z wynikiem 1475 punktów. 
W kategorii seniorów zwyciężył Michał Ka-
szuba z wynikiem 8640 punktów. – Zwycięz-
com oraz wszystkim zawodnikom gratulujemy 
zaciętej rywalizacji – mówi Mariusz Chrzą-
stek, prezes koła.

Spławikowe Mistrzostwa to już kolejne 
wędkarskie zawody, w których udział wzięli 
wędkarze z koła w Szczakowej. 1 maja kadeci 
Koła PZW nr 57 startowali w eliminacjach 
Kadetów Młodych Talentów kategorii U-14 
rozgrywanych na zbiorniku Grobla w Chrza-
nowie. Adrian Bednarowicz i Arkadiusz
Bednarowicz zaliczyli świetny debiut. Zajęli 
bowiem  odpowiednio 2 i 3 miejsce na po-
dium. Młodzież wystartowała także 3 maja 
w Drużynowych Eliminacjach Młodzieży Re-
jonu II na łowisku w Libiążu. – Tym razem 
do podium zabrakło kilku rybek i chłopcy osta-

tecznie zajęli 4. miejsce. Te zawody to kolejne 
doświadczenie, które na pewno już wkrótce 
zaprocentuje – przekonuje prezes koła.

To jednak nie koniec wędkarskich emocji. 
W niedzielę, 28 maja, na Sosinie odbędą się 
wędkarskie zawody z okazji Dnia Dziecka. – 
Zapraszamy dzieci i ich opiekunów – zachęca 
Mariusz Chrząstek.

By dowiedzieć się więcej na temat wyda-
rzenia warto śledzić profi l facebookowy Koła 
PZW nr 57 Szczakowa Miasto – Jaworzno.              

Natalia Czeleń

gają końca. Oprócz tego, aby nasi mi-
lusińscy, mogli bezpiecznie bawić się 
i korzystać z wypoczynku na świeżym 
powietrzu, konserwatorzy MZNK wy-
konali wszystkie potrzebne naprawy 
usterek i wymienili zużyte elementy 
wyposażenia placów zabaw.

Place zabaw i siłownie utrzymywane 
przez MZNK są regularnie porządkowa-
ne. Pracownicy jednostki opróżniają ko-
sze na śmieci, oczyszczają nawierzchnie 
bezpieczne oraz urządzenia zabawowe. 
Rozpoczęło się także koszenie trawy.
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Po zbiórce na placu przy OSP uczestnicy obchodów udali się do kościoła, gdzie odprawiono 
w ich intencji mszę świętą  | fot. UM Jaworzno

Ніна Король, 
журналістка з 

України, котра 
живе в Явожно.

Безкоштовна стоматологія 
для українців у Польщі

прийом лікаря особисто, – ділиться пані 
Алла. – Все лікування дитячих зубів у 
приватному закладі було безкоштовним. 
Тим, як лікарі все виконували, ми поки 
що задоволені, а якою далі буде ситуація 
з пломбами, побачимо. 

Платила за ортопанораму та лікування 
каналів. Реставрація зубів була 
безкоштовною.  

Про безкоштовні послуги для українців 
розповів хірург-стоматолог Тадеуш Карп, 
власник приватного медичного центру 
«Karp med», що має угоду з Національним 
фондом здоров’я (NFZ). 

– У нас безкоштовні послуги можуть 
отримати як поляки, так і українці, котрі 
мають PESEL зі статусом UKR, – пояснив 
Тадеуш Карп.

Отже, які послуги можна отримати 
безкоштовно: 

– лікування каналів від 3 зуба до 3;
– видалення зубів;
– усунення зубного каменю (1 раз на рік);
– пломбування зубів (1 раз на рік 

безкоштовно, повторне пломбування зуба 
буде платним);

– вагітні жінки отримують стоматологічні 
послуги такі самі, як діти до 18 років – 
лікування каналів від 3 зуба до 3, екстракція 
зубів, окрім 8-их зубів (зуби мудрості), 
усунення зубного каменю.

За видалення зубів мудрості (вісімки) 

молочних та постійних зубів у дітей та 
підлітків до 18 років віку; 

– ортодонтичне лікування зубів у дітей 
віком до 12 років життя.

Загалом перелік безкоштовних послуг 
дуже великий, містить близько 60 послуг 
з лікуванням різних патологій.

Які заклади мають договір з Нацфондом 
здоров’я, можна перевірити на сайті www.
nfz.gov.pl.

Алла Колдун у Польщі перебуває з 
родиною, разом з чоловіком вони мають 
5 дітей. 

– Оскільки спілкуватись польською 
досі важко, то ходимо у домовлятись про 

Українці, котрі перебувають у Польщі 
рятуючись від війни (зі статусом UKR) 
можуть безкоштовно скористатись 
послугами стоматолога. Також 
безкоштовно можуть лікуватись і та, 
котрі працюють та сплачують податки, 
і не мають статусу UKR.

Відшкодовує витрати на візит до 
стоматолога Національний фонд 
здоров’я (NFZ). Державні поліклініки, 
амбулаторії (przychodniе) та приватні 
клініки з такою позначкою на будівлі 
можуть надавати стоматологічні послуги 
безкоштовно. Приймають без направлення, 
але попередній запис. За добу до візиту 
більшість клінік надсилає повідомлення 
чи телефонує.

Отже, у межах повернення коштів за візит 
до стоматолога пацієнт може розраховувати 
на такі послуги:

– огляд зубів 1 раз на рік та огляд 
порожнини рота 3 рази на рік; 

– 2 рентгенівські знімки зубів та 
панорамна рентгенограма 1 раз на 3 роки; 

– лікування карієсу;
– лікування кореневих каналів (1 раз 

на 3 роки);
– корекція протезування; 
– видалення зубного каменю з зубів 1 

раз на рік;
– хірургічне видалення зуба; 
– анестезія лікування та профілактика 

мусите заплатити, бо медичний центр не 
має контракту на видалення цих зубів та 
компенсацію від NFZ. Вартість послуги 
видалення зуба мудрості у згаданому 
закладі – від 400 до 800 злотих, залежно 
від складності послуги.

Якщо пломбуєте зуб і хочете кращої 
якості пломбу, то обговорюєте це з лікарем, 
адже така пломба буде коштувати кілька 
сотень злотих.

Як розповіли в стоматологічному центрі 
Karp med, у заклад щодня звертаються 
українці. Cтоматологічний центр взяв на 
роботу українок, тож новим пацієнтам 
легше порозумітись, якщо ще не вчили 
польської мови.

Медичний центр «Karp med» 
розташований у Явожно на вулиці 
Грюнвальдській, 109 (зупинка Пехнік 
цментаж).

Години роботи:
понеділок – п’ятниця – 8.00-20.00,
субота – 8.00-14.00.
Більше інформації, а також про платні 

послуги можете дізнатись за телефоном: 
+48 32 753 18 78.

Rodzinne
świętowanie
W niedzielę, 21 maja, jaworznianie spotkają 

się w parku Podłęże na pikniku przygotowanym 
z okazji Święta Rodziny. Wspólna zabawa po-
trwa od godz. 15 do 19.

Na najmłodszych uczestników pikniku czekać 
będzie mnóstwo atrakcji, w tym zjeżdżalnia 
Koparka, zamek Spych, wielkoformatowe gry 
planszowe. Będą też konkursy z nagrodami 
i strefa relaksu. Na imprezie pojawią się rów-
nież bohaterowie bajki „Psi Patrol”, a o godz. 
17 zagra zespół Baciary.

Udział w wydarzeniu wezmą jaworzniccy po-
licjanci i druhowie z Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Dąbrowie Narodowej, którzy m.in. opowiedzą 
o swojej pracy. Dodatkowo policjanci wraz ze 
strażnikami miejskimi będą znakować rowery 
chętnych mieszkańców. Warto się zgłaszać, bo 
to świetna forma zabezpieczenia jednośladów 
przed złodziejami. 

Trwają jeszcze zapisy do udziału w 6. Rowe-
rowym Rajdzie Rodzinnym, który jest częścią 
Święta Rodziny. Cykliści wystartują z jaworz-
nickiego Rynku, a meta rajdu znajdować się 
będzie w parku Podłęże. 

Organizatorem wydarzenia jest Miejskie Cen-
trum Kultury i Sportu w Jaworznie, a współor-
ganizatorem Rowerowego Rajdu Rodzinnego 
grupa Niepokonani Jaworzno. Honorowym 
patronatem Święto Rodziny objął prezydent 
Jaworzna Paweł Silbert.

Natalia Czeleń

Strażacy ochotnicy z Dąbrowy Narodowej 
obchodzili swoje święto. Uroczystości z tej 
okazji odbyły się w sobotę, 13 maja. Po zbiórce 
na placu przy remizie uczestnicy obchodów 
wspólnie udali się do dąbrowskiego kościoła, 
gdzie odprawiono mszę świętą w ich intencji.

W uroczystościach uczestniczyli m.in. Pa-
weł Silbert, prezydent Jaworzna wraz ze 
swoim zastępcą, Łukaszem Kolarczykiem, 
Tadeusz Kaczmarek, przewodniczący Rady 
Miejskiej, st. bryg. Patrycjusz Fudała, ko-
mendant Państwowej Straży Pożarnej w Ja-
worznie oraz Paweł Szłapa, prezes zarządu 
miejskiego Związku OSP RP w Jaworznie. 
Sobotnie uroczystości były okazją do po-
dziękowań i wręczenia odznaczeń. – Z oka-
zji Dnia Strażaka składam wszystkim druhom 
OSP Dąbrowa Narodowa podziękowanie za 
trudną i odpowiedzialną pracę. Społeczne za-
ufanie, jakim darzą was mieszkańcy Jaworzna, 
to mobilizacja do dalszej pracy nad rozwojem 
i unowocześnieniem jednostki. Bycie strażakiem 
ochotnikiem to niezwykłe wyzwanie, zaszczyt 
i ofi arność, bezinteresowna służba na rzecz 
bliźniego, jak również ciągła praca nad sobą 
oraz doskonaleniem własnych umiejętności. 
Z okazji waszego święta życzę, aby praca, jaką 
wykonujecie, była dla was źródłem osobistej sa-
tysfakcji i by każda z interwencji kończyła się 
bezpiecznym powrotem do domu – podkreślał 
Paweł Silbert.

W czasie sobotniej uroczystości ośmioro 
członków Młodzieżowej Drużyny Pożarniczej 
złożyło ślubowanie na sztandar jednostki. 

Druhowie odebrali medale
Obecnie w drużynie jest 35 członków i nale-
ży ona do jednej z najliczniejszych w Polsce.

Święto strażaków było też okazją do wrę-
czenia odznaczeń i odznak dla zasłużonych 
strażaków i działaczy jednostki OSP Dąbro-
wa Narodowa. Srebrny medal za zasługi dla 
pożarnictwa otrzymał druh Paweł Jastrząb. 
Odznaką Wzorowy Strażak uhonorowani zo-
stali druhowie Amadeusz Dubiel oraz Pa-
weł Płocica. Odznaki za wieloletnią służbę 

otrzymali druhowie związani z OSP od 30, 20 
i 10 lat. Złotą odznaką Młodzieżowej Druży-
ny Pożarniczej uhonorowana została druhna 
Natalia Rzepiel, a srebrną druhna Natalia
Mistarz. Piętnastu druhów otrzymało też brą-
zowe odznaki. Ks. Leszek Żurek, proboszcz 
w parafi i w Dąbrowie Narodowej, otrzymał 
złoty medal za zasługi dla pożarnictwa jako 
wyraz strażackiej wdzięczności za otwartość, 
przychylność i duchową opiekę.              GD
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AU TO P R O M O C J A

Rolkarze przejechali wokół Sosiny  | fot. Andrzej Pokuta

Motocykliści zachęcali, by oddać krew | fot. Andrzej Pokuta

Na rolkach, by wesprzeć chorych

Ryk silników 
w szczytnym celu

Około 200 uczestników stanęło na 
starcie sobotniego rajdu „Rolkuj po 
nadzieję”, który odbył się na terenie 
OWR Sosina. Rolkarze zrobili pętlę 
wokół zbiornika, a datki pochodzące 
z zapisów zasiliły konto Hospicjum 
Homo-Homini im. św. Brata Alberta. 
Wydarzenie odbyło się pod honoro-
wym patronatem prezydenta miasta 
– Pawła Silberta.

– Rajd został wymyślony przez jedną 
z naszych koleżanek, dziesięć lat temu. 
To był przejazd dla naszych chorych, 
którzy sami już niestety nie mogą być 
tak aktywni. Jak widać, akcja cieszy 
się dużym powodzeniem, a uczestników 
przybywa z każdą edycją – mówi Jo-
anna Dziubanik, prezes jaworznic-
kiego hospicjum.

W wydarzeniu udział wzięli rolka-
rze w różnym wieku. Wśród uczest-
ników byli też zawodnicy spoza Ja-
worzna. Wszyscy chcieli wesprzeć 
działalność hospicjum. Na miej-
scu można było również liczyć na 
wsparcie profesjonalnych rolkarzy. 

W sobotę, 13 maja, na jaworz-
nickim Rynku po raz XV odbyła się 
ogólnopolska akcja zbiórki krwi – 
Motoserce. Wydarzenie zostało zor-
ganizowane przez kluby zrzeszone 
przy Kongresie Polskich Klubów 
Motocyklowych, współorganizato-
rem było Miejskie Centrum Kultury 
i Sportu w Jaworznie. – Celem im-
prezy  jest przede wszystkim niesienie 
pomocy innym ludziom poprzez ak-
cję zbiórki krwi – mówi Adam So-

kołowski, organizator Motoserca 
w Jaworznie.

Imprezie towarzyszyły wydarze-
nia kulturalne, m.in. koncert grupy 
Animations, która wkrótce wyda  
nową płytę. – Cel jest szczytny, a im-
preza bardzo fajna. Chcieliśmy dać 
od siebie chociaż tyle, by zagrać dla 
dzisiejszej publiczności. Środowisko 
motocyklistów jest nam bliskie, bo 
nasz kolega Bartek jest zapalonym 
motocyklistą. To są fajni ludzie, a nam 
zawsze bardzo miło się gra dla takich 

Swoimi umiejętnościami dzielili się 
miłośnicy rolek z grupy „Rolki Sie-
lec. i jest fajnie”, z kolei młodymi 
adeptami rolkowania zaopiekowali 
się instruktorzy z „Rolki u Karolki”. 
– We wspólnym rolkowaniu dla ho-

spicjum wzięłam udział pierwszy raz. 
Namówiła mnie koleżanka. Stwierdzi-
łam, że czemu nie?! Zwłaszcza że już 
od jakiegoś czasu zastanawiałam się, 
jaką aktywność fi zyczną wybrać. Rolki 
to fajna sprawa – podkreśla Marta

Szywała, uczestniczka sobotniego 
rolkowania dla hospicjum. – Impreza 
bardzo mi się podobała, dopisała pogo-
da. A co najważniejsze, rolkowaliśmy 
w szczytnym celu – dodaje. 

W trakcie imprezy organizatorzy 
wielokrotnie podkreślali, jak ważny 
jest dla nich udział najmłodszych za-
wodników. – Bardzo się cieszymy, że 
oprócz dorosłych przyjechały również 
dzieci. Niestety, sama nazwa hospicjum 
ludziom źle się kojarzy, wzbudza drże-
nie. Niepotrzebnie, bo hospicjum to też 
życie, dużo szczęścia, miłości, opieki, 
i mam nadzieję, że dzieci właśnie tak 
będą hospicjum kojarzyły, a nie ze stra-
chem – wyjaśnia pani Maria Stróż-
niak z jaworznickiego hospicjum. – 
Liczymy na to, że właśnie to popołudnie 
zapadnie im w pamięć. To, że można 
pomagać z uśmiechem, radością i nie 
trzeba się niczego bać – dodaje.

Obecnie pod opieką Hospicjum 
Homo-Homini im. św. Brata Alber-
ta znajduje się 95 pacjentów – 25 
w ośrodku i 70 w opiece domowej. 

Zebrane środki zostaną przekazane 
na bieżącą działalność placówki, to 
jest zakup materiałów opatrunko-
wych i sprzętu medycznego, które 
poprawią jakość życia pacjentów. 
W trakcie wydarzenia wolontariu-
sze zebrali 1624,50 zł, zaś z cegie-
łek od uczestników rajdu wpłynęło 
1015 zł. 

– Bardzo serdecznie dziękujemy 
uczestnikom, którzy tak licznie stawiają 
się na naszych imprezach charytatyw-
nych. Dziękujemy również Miejskiemu 
Centrum Kultury i Sportu, które wspie-
ra nas w organizacji tego wydarzenia, 
a także wolontariuszom i uczniom z Ze-
społu Szkół Ponadpodstawowych nr 2, 
III Liceum Ogólnokształcącego i Szkół 
Podstawowych 1 oraz 19. To wspania-
le, że wokół jest tylu życzliwych ludzi 
o otwartych sercach, którzy chcą po-
magać i los innych nie jest im obojętny
– mówi Iwona Pawelec, koordyna-
tor wolontariatu w jaworznickim 
hospicjum.

Monika Kuś

osób – mówi Kuba Dębski, gitarzy-
sta zespołu Animations.

Nie zabrakło również motocyklo-
wej parady.  Punktualnie o godz. 13 
na Rynku rozległ się ryk silników 
i około pięciuset jednośladów wy-
startowało, by przejechać ulicami 
miasta. – Na pewno jest około pół ty-
siąca motocyklistów z różnych zakąt-
ków Polski. Wśród rejestracji można 
zobaczyć Kraków, Bielsko, Dąbrowę 
Górniczą, Oświęcim, Olkusz – rela-
cjonuje pan Adam. – Motocykliści 
to bardzo pozytywni i uśmiechnięci 
ludzie, których łączy wspólna pasja 
i chęć pomagania – dodaje.

W ciągu czternastu lat ogólno-
polskiej działalności Motoserca 
udało się zebrać ponad 36 tysięcy 
litrów krwi. Oprócz akcji zbiórki 
krwi w sobotę można było również 
zarejestrować się w bazie dawców 
szpiku kostnego – DKMS czy prze-
testować działanie alkogogli. 

Monika Kuś
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Mały Nieustający Tan-
cerz - takie imię nada-
li Markowi Ptasińskie-
mu z Jaworzna Indianie 
z narodu Czarnych Stóp. 
Jaworznianin pasjonuje 
się indiańską kulturą od 
wielu lat i z powodzeniem 
rozpowszechnia wśród Po-
laków i mieszkańców in-
nych europejskich państw 
wiedzę o rdzennych lu-
dach Stanów Zjednoczo-
nych. W tym celu stworzył 
nawet w Jaworznie, a do-
kładnie przy ul. Bratków 
w Cezarówce Dolnej, wio-
skę indiańską. Tam, ra-
zem ze swoimi przyjaciół-
mi, zaprasza swoich gości 
do świata Indian.

Indianie są tacy jak my

Zaczęło się 
w dzieciństwie...

...od zabaw na podwórku. Marek
Ptasiński, wraz z kolegami, wcie-
lał się w indiańskich wojowników, 
walczył o wolność „swojego” ple-
mienia, polował na bizony. To był 
wspaniały czas.

Ale podczas gdy dla jego rówie-
śników była to tylko dziecięca roz-
rywka, dla małego Marka było to 
coś więcej. Po latach to coś prze-
stało być zabawą, zamieniło się 
natomiast w prawdziwą pasję.

– Pewnego razu, podczas rozmowy 
z moim dobrym znajomym, Piotrem 
Banachem, założycielem zespołu Hey, 
okazało się, że i on pasjonuje się in-
diańską kulturą. Wtedy też Piotrek 
opowiedział mi o zlotach miłośników 
Indian. I na taki zlot pojechałem – 
wspomina pan Marek. – Kilka lat 
później w Biskupinie zorganizowano 
tygodniowy festiwal Indian Summer. 
Zaproszono specjalnych gości z Mon-
tany i właśnie tam miałem okazję po-
znać członków rady plemienia wraz 
z ich rodziną – opowiada.

Z tego zlotu wywodzi się też in-
diańskie imię jaworznianina. Pan 
Marek, który pasjonuje się m.in. 
tańcem indiańskim, występował 
bowiem w dwóch grupach tanecz-
nych. Najpierw wykonał taniec bi-
zona, a zaraz po tym biegł na drugą 
scenę, na kolejny występ. – Oba 
spektakle oglądali moi przyjaciele 
z Czarnych Stóp. Jak orzekli, moż-
na było zobaczyć mnie wszędzie, 
tańczącego nieustannie – uśmiecha 
się jaworznianin. – Dwukrotnie od-
wiedziłem ich w Stanach Zjednoczo-
nych, dzięki mojemu dobremu kole-
dze, Bartkowi, który mieszka w USA, 
w rezerwacie w Browning w Mon-
tanie, i też pasjonuje się indiańską 
kulturą. To oni nazwali mnie Małym 
Nieustającym Tancerzem – podkreśla 
Marek Ptasiński.

Jak zaznacza, nadanie indiań-
skiego imienia jest ważną cere-
monią. Przestaje się wówczas być 
osobą bezimienną, nieznaną. Nie 
jest się już zwykłym przechodniem.

Co ciekawe, na jedno ze spo-
tkań w rezerwacie Czarnych Stóp 
jaworznianin przybył spóźniony.

– Gdy po raz pierwszy przyleciałem 
do USA, zwiedzałem wtedy szereg 
miejsc związanych właśnie z indiań-
ską historią i kulturą. Zrobiłem objazd 
po 31 stanach. Ostatnim punktem 

mojej eskapady, przed odwiedzinami 
w rezerwacie, było muzeum w Hele-
nie, stolicy stanu. Gdy wszedłem do 
środka i zobaczyłem, jakie ekspo-
naty się w nim znajdują, dosłownie 
oszalałem ze szczęścia. Nie dane mi 
było jednak zwiedzić ekspozycji. Do 
zamknięcia pozostały bowiem zaled-
wie 4 minuty – przyznaje. – Wtedy 
postanowiłem, że choćby nie wiem, 
co się działo, muszę przenocować 
w Helenie. Tak zrobiłem i następnego 
dnia stawiłem się u drzwi muzeum tuż 
przed jego otwarciem – opowiada.

Poślizg w programie zwiedzania 
okazał się jednak mocno kłopotli-
wy, jeśli chodzi o wizytę u Czar-
nych Stóp. – Przyjechałem do nich 
dzień później, niż się wcześniej za-
powiadałem. Tymczasem oni czekali 
na mnie z ceremonią powitalną. Ja 
jednak o niczym nie wiedziałem – 
podkreśla.

Mimo falstartu pan Marek został 
ciepło przyjęty do indiańskiej spo-
łeczności. W rezerwacie Czarnych 
Stóp spędził sporo czasu. Pozna-

nie życia codziennego, obcowanie 
na co dzień z Indianami, dało mu 
odpowiedź na wiele nurtujących 
pytań, których nie można znaleźć  
w książkach. Zweryfi kowało rów-
nież jego dotychczasową wiedzę 
na temat indiańskich obyczajów 
i zachowań.

– Życie Indian znacznie różni się też 
od tego, jak są postrzegani np. przez 
Europejczyków. Bowiem wciąż mamy 
w sobie stereotyp Indianina, jako peł-
nego godności człowieka, będącego 
w bliskiej symbiozie z przyrodą, jeż-
dżącego na koniu i walczącego o swoje 
terytorium. Tymczasem Indianie są jak 
my wszyscy. Dobrzy i źli. Żyją w zgo-
dzie z naturą lub są z nią na bakier. 
Jedni mieszkają w rezerwatach, inni 
postanowili żyć jak inni Amerykanie 
w wielokulturowych społecznościach. 
Mieszkają tak, jak my. Nie w tipi, ale 
w domach z cegły. Wielu z nich żyje 
też w dużych amerykańskich przycze-
pach – opisuje. – Indiańska kultura 
jest ciągle żywa wśród starszych In-
dian. Młodsze pokolenie już się tak nie 

angażuje. Niektórzy młodzi ludzie nie 
mają nawet pojęcia, jak postawić tipi. 
Tak samo jest z podejściem do natury. 
Przeciętny Indianin nie zna gatunków 
drzew. Spotkałem się nawet z tym, że 
mój rozmówca nie miał pojęcia, jak 
wygląda brzoza. Podobnie z gatun-
kami, ptaków. To, co lata wysoko, 
to dla nich nic innego jak tylko orzeł
– wylicza.

A co z tradycyjnym, indiańskim 
ubiorem, pióropuszami, malowa-
niem twarzy? To wszystko można 
spotkać jedynie w ramach ważnych 
spotkań, ceremonii. Na co dzień In-
dianie noszą zwykłe stroje, jeansy, 
t-shirty. Barwne ubiory zakładają 
tylko z okazji świąt.

Co też ważne, w niektórych Sta-
nach Zjednoczonych zabronione 
jest przebieranie się za Indiani-
na, np. w ramach balu karnawa-
łowego. Bowiem historia rdzen-
nych mieszkańców Ameryki nie 
była łatwa. I to, jak z nimi kiedyś 
postępowano, nosi miano holokau-
stu. Niestety, w dużej mierze trwa 
to do dzisiaj.

To nie park rozrywki
To, co najbardziej podoba się 

panu Markowi w kulturze Indian, 
to tradycyjny koloryt, który jest 
zapisem ich historii, a także, znane 
z hollywoodzkich fi lmów stoickie 
podejście do życia i bezkompromi-
sowa waleczność. Największą sym-
patią pan Marek pała do plemienia 
Siuksów i do Czarnych Stóp.

O tym, jak wygląda prawdziwe 
życie Indian, jaworznianin opowia-
da na spotkaniach i wykładach na 
ten temat, organizowanych przez 
różne polskie i zagraniczne insty-
tucje. Aby jeszcze lepiej znać się na 
rzeczy, skończył również studia na 
kierunku kulturoznawstwo.

Zaprasza też do swojej Wioski 
Indiańskiej. To tam od maja do 
połowy lipca goszczą grupy zorga-
nizowane, w głównej mierze szkol-
ne i przedszkolne. Mali odkrywcy 
poznają codzienne życie Indian. 
Mogą wejść do tipi, przyjrzeć się 
z bliska indiańskiemu rękodziełu, 
które samodzielnie wyrabia Marek 
Ptasiński. – Swego czasu tworzyłem 
takie rękodzieło również dla  Indian 
ze Stanów Zjednoczonych. Wysy-
łałem im moje prace, a w zamian 
dostawałem od nich półprodukty 
do wyrobu kolejnego rękodzieła – 
przyznaje.

Jak podkreśla, w jego wiosce 
można znaleźć autentyczne indiań-
skie przedmioty. To nie są żadne 
podróby ani jakieś tandetne towa-
ry. – Nasza wioska nie jest parkiem 
rozrywki, jakich pełno dookoła. Peł-
ni za to funkcję skansenu, w którym 
naprawdę można dowiedzieć się, jak 
żyli Indianie – zaznacza.

Na zwiedzanie wioski wciąż moż-
na się zapisywać. Więcej informacji 
znajduje się na stronie internetowej 
www.wioska.preria.net.

Anna Zielonka-Hałczyńska
Wioskę Indiańską odwiedzają grupy zorganizowane 
| fot. Archiwum Marka Ptasińskiego

Jaworznianin ma wielu przyjaciół wśród Indian 
| fot. Archiwum Marka Ptasińskiego

Wioska Indiańska w Jaworznie znajduje się przy ul. Bratków | fot. Archiwum Marka Ptasińskiego
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R E K L A M A

Przypominają o bohaterach
Zwykle przechodzimy obok nich 

obojętnie, spiesząc się do pracy, 
szkoły, spacerując czy uprawiając 
jogging. Pomniki, bo o nich mowa, 
można spotkać na terenie całego 
Jaworzna. Każdy niesie ze sobą 
historię, związaną z naszym mia-
stem i jego mieszkańcami. Najwię-
cej miejsc pamięci można znaleźć 
w Centrum.

Dziewięć pocisków, 
osiem dat

Nikomu nie trzeba chyba tłuma-
czyć, gdzie znajduje się pomnik Nie-
podległości. To przy nim, przynaj-
mniej dwa razy do roku (3 maja i 11 
listopada), władze Jaworzna, przed-
stawiciele różnych instytucji i sto-
warzyszeń oraz sami mieszkańcy, 
składają wiązanki kwiatów. – Sto-
jące w półkolu ogromne pociski sym-
bolizują walkę jaworznian w obronie 
ojczyzny. Na każdym naboju, oprócz 
ostatniego, wyryta jest data, związana 
z jakimś ważnym wydarzeniem lub 

przedziałem czasowym – podkreśla 
Przemysław Dudzik, jaworznicki 
historyk i dyrektor Muzeum Miasta 
Jaworzna.

Data na pierwszym pocisku zwią-
zana jest z powstaniem kościusz-
kowskim, to rok 1794. Na drugim 
jest rok 1830, który nawiązuje do 
powstania listopadowego. Pocisk 
nr 3 z rokiem 1846 roku odnosi się 
do wybuchu powstania krakowskie-
go. Rok 1863 na czwartym naboju 
to oczywiście data związana z po-
wstaniem styczniowym, a przedział 
czasowy 1914-1918 na pocisku pią-
tym odnosi się do I wojny świato-
wej i udziału w niej jaworznickich 
żołnierzy.

Kolejny ważny przedział czasowy 
(pocisk nr 6) to lata 1919-1920. 
To wtedy miała miejsce wojna 
polsko-bolszewicka, w której wal-
czyli także mieszkańcy Jaworzna. 
Na siódmym naboju są trzy daty: 
1919, 1920 i 1921. To wspomnie-
nie jaworznian, którzy brali udział 
w powstaniach śląskich. Nabój nr 

8 to symboliczne odniesienie do 
mieszkańców zmagających się z hi-
tlerowskim okupantem w czasie II 
wojny światowej. Ostatni pocisk nie 
ma daty. To niczym wyraz nadziei, 
że tak dramatyczne wydarzenia już 
się nie powtórzą.

Pomnik Niepodległości został od-
słonięty 11 listopada 2008 roku. 
A inicjatorami jego powstania byli 
członkowie jaworznickiego koła 
Światowego Związku Żołnierzy Ar-
mii Krajowej i Legionistów Polskich.

Księdzu, Żydom, 
Polakom i nie tylko

Obok kolegiaty pw.  św. Wojcie-
cha i św. Katarzyny stoi podobizna 
ks. Stanisława Stojałowskiego.

Kapłan angażował się w patrio-
tyczną działalność zmierzającą do 
odzyskania przez Polskę niepod-
ległości. Bywał w Jaworznie nie 
raz, a jego patriotyczne kazania na 
Małym Rynku znajdowały wśród 
jaworznian wielu słuchaczy (stąd 

wzięła się też ul. Stojałowskiego). 
Duchowny był posłem na sejm ga-
licyjski i zagłosował za stworzoną 
naprędce uchwałą, nadającą prawa 
miejskie Jaworznu (władze gminy 
„przespały” bowiem tzw. ustawę 
małomiasteczkową, w wyniku czego 
Jaworzno stało się miastem o kilka 
lat później niż Szczakowa). Jednak 
uchwalanie tego dokumentu w try-
bie przyspieszonym nie podobało 
się ks. Stojałowskiemu.

– Nie był przeciwny uchwale, ponie-
waż sądził, że „nie grozi żadne niebez-
pieczeństwo gminie Jaworzno, jeżeli 
będzie się rządziła statutem innym jak 
dotychczas [...] w każdym razie jest to 
rzecz ważna dla tych, którzy z gminą 
Jaworzno zostają w jakichś bliższych 
stosunkach". On sam zaliczył się do 
tych ostatnich, ale nie podobał mu się 
taki nagły i szybki sposób uchwalenia 
ustawy – tłumaczy Maria Leś-Ru-
nicka, autorka książki „Historia 
Jaworzna w XIX wieku”. 

Pomnik ks. Stojałowskiego od-
słonięto w Jaworznie w 1919 roku. 
W 1939 hitlerowcy usunęli monu-
ment. Po wojnie Polacy postawili 
go jednak na nowo. Co ciekawe, 
z inicjatywy ks. Stojałowskiego, po-
wstało w Jaworznie inne miejsce 
pamięci. Chodzi o krzyż na Rów-
nej Górce.

Kolejny pomnik w Centrum znaj-
duje się między Miejską Biblioteką 
Publiczną i Muzeum Miasta Jaworz-
na. Upamiętnia tragiczne losy 2800 
jaworznickich i szczakowskich Ży-
dów, którzy trafi ali do gett i ginęli 
w obozach pracy i zagłady w czasie 
II wojny światowej. 

Jeszcze inny monument stoi 
u zbiegu ul. Krakowskiej i Sporto-
wej. Przypomina o ofi arach strajku 
z 1931 roku. Z powodu światowego 
kryzysu, również w jaworznickich 
kopalniach odbyły się masowe zwol-
nienia, a pracujący górnicy otrzy-
mywali głodowe wypłaty. Zdespe-
rowani organizowali liczne akcje 
protestacyjne. Wobec protestujących 
policja nierzadko używała siły. 19 
maja 1931 roku zginęło pięć osób, 
a kilkanaście zostało rannych.

Tuż przy cmentarzu pechnic-
kim stoi obelisk, poświęcony pa-
mięci żołnierzy radzieckich, którzy 
w styczniu 1945 roku odbili Ja-
worzno z niemieckich rąk. Zginęło 
ich wtedy 147. Zostali pochowa-
ni m.in. przy wejściu na cmentarz 
na Pechniku. Monument w formie 
wysokiego słupa został opatrzony 
datą i radziecką gwiazdą. W 1994 
roku został odnowiony, a gwiazdę 
usunięto.

Na samym cmentarzu pechnic-
kim, poniżej krzyża, znajduje się 
z kolei pomnik, poświęcony pamię-
ci żołnierzy Armii Krajowej, którzy 
zginęli z rąk okupanta 29 sierpnia 
1944 roku w wyniku dekonspiracji. 
Są tam też dwie tablice działaczy 
podziemia niepodległościowego, 
którzy zostali rozstrzelani 1 grud-
nia 1943 roku.

Co ciekawe, na tej samej nekro-
polii nie brakuje też upamiętnienia 

niemieckich jeńców wojennych, 
którzy zmarli w Jaworznie po woj-
nie. Ich pomnik jest usytuowany 
na tyłach cmentarza.

Kolejnym ważnym miejscem na 
mapie jaworznickich monumen-
tów jest Dąb Pamięci, posadzony 
w 2010 roku obok gmachu A ja-
worznickiego Urzędu Miejskiego. 
Przy dębie znajduje się też tabli-
ca, która informuje, że miejsce to 
upamiętnia 14 zamordowanych 
wiosną 1940 roku ofi cerów Wojska 
Polskiego, funkcjonariuszy policji 
państwowej i policji wojewódz-
twa śląskiego. To ofi ary zbrodni 
katyńskiej.

Rozbiórka 
i nowy monument

Z mapy jaworznickich pomni-
ków w Centrum zniknął kilka lat 
temu pomnik bojowników Pol-
skiego Ruchu Oporu. Znajdował 
się przy ul. Grunwaldzkiej, poni-
żej Sądu Rejonowego. To właśnie 
przy nim odbywały się przez wiele 
lat, zanim powstał pomnik Nie-
podległości, miejskie uroczystości 
patriotyczne.

Monument przy Grunwaldzkiej 
zbudowano w 1961 roku. Znajdo-
wał się na nim napis „Bojownikom 
polskiego ruchu oporu poległym 
w latach 1846-1945 o wyzwolenie 
narodowe i społeczne”. Historycy 
mieli jednak zastrzeżenia co do ta-
kiego przedziału czasowego. – Data 
1846 jest wpisana błędnie, biorąc pod 
uwagę wcześniejsze zrywy Polaków 
i w tym przypadku nie odzwierciedla 
rzeczywistości, fałszując historię – 
przekonywali.

Pomnik został rozebrany w 2020 
roku. Ciekawostką jest to, że w jego 
podstawie pracownicy fi rmy roz-
biórkowej znaleźli butelkę z no-
tatką w środku. Jej autorami byli 
kamieniarze, którzy przed laty sta-
wiali monument. Na jednej stronie 
kartki zapisali swoje nazwiska, a na 
drugiej wysokość swojej dziennej 
dniówki i ceny składników, po-
trzebnych do produkcji bimbru na 
bazie pszenicy. Niecodzienne zna-
lezisko zostało włączone do ekspo-
natów Muzeum Miasta Jaworzna. 
Pomnik trafi ł z kolei do Muzeum 
PRL w Rudzie Śląskiej.

Nowym miejscem pamięci w cen-
trum Jaworzna jest, od września 
ubiegłego roku, obelisk, poświę-
cony pamięci policjantów 7. Kom-
panii Rezerwy Policji Państwowej, 
która stacjonowała w Jaworznie 
w latach 1936-1939. Kompania 
brała udział w akcjach specjalnych 
na terenie kraju, np. operacji za Za-
olziu, i reprezentowała policjantów 
podczas ważnych, ogólnopolskich 
uroczystości. Stróże prawa walczyli 
też w kampanii wrześniowej. Wielu 
z nich zginęło podczas walk, nie-
którzy trafi li do niewoli i stracili 
życie, stając się ofi arami zbrodni 
katyńskiej. Obelisk im poświęcony 
znajduje się w parku Zielona.

Anna Zielonka-Hałczyńska
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Podczas koncertu jubileuszowego Jaworznianki wykonały stare ludowe 
pieśni i współczesne utwory  | fot. Natalia Czeleń

Były podziękowania, gratulacje 
i nagrody | fot. Natalia Czeleń

Zespół śpiewaczy Jaworz-
nianki świętował jubileusz. 
Grupa istnieje już od 40 
lat. Biesiada z tej okazji 
odbyła się w klubie Relax, 
bo właśnie w Niedzieli-
skach członkowie zespołu 
spotykają się co tydzień 
na próbach.

Zdobyć majątek i uznanie

poszczególnych kafl i i miejsc 
na mapie, co rozwiewa wszystkie wątpliwości.

Grając w Tiletum gracze będą rozgrywać cztery 
rundy, w ramach których czekają trzy tury – jest 
to łatwe do zapamiętania, ponieważ wybierając 
dostępną kość zasobów, kładziemy ją na jednym 
z trzech pól na planszetce gracza. Poza ilością 
zasobów, kość wskazuje również akcję wraz z jej 
punktami, którą będziemy wykonywać w danej 
turze. Całość działa w taki sposób, że im więcej 
sztuk danego zasobu z kości, tym mniej punktów 
akcji. Podczas rozgrywki możemy zatem wykonać 
m.in. akcje kupca pozwalającą na przemieszczenie 
wozu i wybudowanie placówki handlowej, ak-

Tiletum

cję architekta, 
dzięki której wybudu-
jemy kolumnę, czy akcję kontraktu 
pozwalającą pozyskiwać kafl e kontraktów do 
wykonania. Dzięki specjalnym kafl om możemy 
również wykonywać kilka akcji w turze, więc 
wszystko zależy od obranej przez nas strategii.

Głównym celem podczas rozgrywki w Tiletum 
będzie udział w czterech targach. Poza pierwszym 
targiem odbywającym się właśnie w Tiletum, pod-
czas przygotowania rozgrywki będą losowane trzy 
inne miejsca wraz ze sposobem punktacji pod-
czas każdego z targów. Jeżeli gracz nie wybuduje 
placówki handlowej lub nie dojedzie wozem do 

Radosław Kałuża
więcej na HarcMepel

Jesteś kupcem z wielkimi ambicjami. By po-
mnożyć swój majątek i zyskać uznanie, przemie-
rzasz kontynent, budujesz placówki handlowe, 
bierzesz udział we wznoszeniu katedr i zdoby-
wasz względy wpływowych osobistości – witaj 
w opartej na mechanice zarządzania kośćmi 
Tiletum gdańskiego wydawnictwa Rebel.

Wydana w tym roku gra autorstwa Simone Lu-
ciani i Daniele Tascini (tak, to ten odpowiedzialny 
m.in. za „mózgożerne” gry na literę „T”, takie jak: 
Tzolkin, Teotihuacan czy Tekhenu), szybko zyska-
ła sobie przychylność graczy. Pomimo całej otoczki 
i samego Tascini, rozgrywka w Tiletum jest bardzo 
prosta, a wszystko opiera się na przemyślanym za-
rządzaniu kośćmi, które stanowią zarówno zasób, 
jak i wskazują akcję, którą można wykonać w danej 
turze. Ostatecznie nawet nie czułem, że gra jest „aż 
tak sucha”, jak to zwykle bywa z tego typu tytułami.

Tiletum zostało wykonanie dość starannie. W pu-
dełku znajdziemy dużą planszę, która jest bardzo 
czytelna, zarówno pod względem oznaczeń do-
stępnych akcji, jak i samej mapy. Trochę zdziwił 
mnie fakt, że koło akcji nie jest przytwierdzane do 
mapy, a szkoda, bo stosując kafelki akcji przy ko-
lejnych rozgrywkach, całość trochę się rozjeżdża. 
Co do szaty grafi cznej – mapy i komponentów, 
nie mam nic do zarzucenia. Ponadto symbole 
na kafelkach są czytelne i łatwe do zrozumie-
nia. W kwestii planszetek gracza wolałbym takie 
dwuwarstwowe, aby nic się nie przesuwało, ale te 
również dają radę, za to drewniane znaczniki są 
świetne. Odnośnie pastelowych kości spotkałem 
się z opinią, że kolory potrafi ą wprowadzać w błąd 
– zwłaszcza żelazo i wełna, ale podczas moich roz-
grywek nie było takich problemów (również wśród 
współgraczy). Ostatecznie wykonanie jest bardziej 
na „plus”, tylko razi brak wypraski, co niestety 
odbija się na czasie przygotowania rozgrywki.

Osobno muszę pochwalić instrukcję, która poza 
przystępnie opisanymi akcjami, zawiera opisy 

wskazanego miejsca przed upływem danej rundy, 
nie będzie mógł wziąć udziału w targu, co 
znacznie uszczupli liczbę punktów, jakie 
można pozyskać. Notabene przed samą 
rozgrywką warto przestudiować, za co 
przyznawane są punkty – niewątpliwie 
trzeba skupić się na budowie placówek 
i kolumn, pozyskiwaniu kafelków postaci 

do domów czy opłacaniu budowy katedr.
Tiletum jest przeznaczone dla maksymalnie 4 

osób, lecz znacznie wydłuża to czas rozgrywki 
– w moim przypadku rozgrywka dwuosobowa 

jest wystarczająca, a sama gra jest 
dobrze wyskalowana pod taką 
liczbę graczy. Autorzy przygoto-
wali również wariant solo, który 
w przeciwieństwie do większości 
tytułów posiada własną – sporą, in-
strukcję. Ponadto polski wydawca 
oferuje do pobrania ze swojej stro-
ny minidodatek zawierający czte-
ry karty startowe.  Karty wskazują 
miejsca startowe dla wozów i archi-
tektów, a także dodatkowe premie, 
z jakimi rozpoczynają gracze swoją 
rozgrywkę – jest to bardzo dobre roz-
wiązanie, ponieważ przy standardo-
wej rozgrywce wiele zależy od tego, 
kto będzie pierwszym graczem i np. 
szybciej wybuduje placówkę w da-
nym mieście. Myślę, że warto korzy-

stać z tego dodatku przy 
wszystkich rozgrywkach, 
a gra na pewno często bę-
dzie lądować na stole.

Artykuł powstał we 
współpracy z wydawnic-
twem Rebel.

40 lat na scenie

Przy okazji jubileuszowej biesiady 
uczczono również 95. urodziny Ta-
deusza Brzózki, prezesa Miejskiego 
Związku Rolników, Kółek i Organiza-
cji Rolniczych w Jaworznie. – Nasz 
zespół powstał w 1983 r. Zgromadziliśmy 
przez ten czas wiele pięknych wspomnień, 
ale pracujemy już na kolejne – zdradza 
Zuzanna Bednarz, przewodnicząca 
zespołu.

Jaworznianki zaprezentowały na 
scenie podczas jubileuszowego kon-
certu bogaty program artystyczny. 
Były śpiewy, tańce i skecze. Był też 
czas na wspominki i podsumowanie 
największych sukcesów scenicznych. 
Śpiewacy otrzymali nie tylko gromkie 

brawa, ale i złotą Odznakę Honorową 
za Zasługi dla Województwa Śląskie-
go. To wyróżnienie przyznane zostało 
za wielki wkład Jaworznianek w krze-
wienie lokalnego folkloru i kultywo-
wanie tradycji. Jaworznianki uczest-
niczą w życiu kulturalnym miasta, 
biorąc udział w imprezach o zasięgu 
lokalnym, ale nie tylko. Biorą również 
udział w licznych przeglądach, kon-
kursach i festiwalach ogólnopolskich, 
zdobywając nagrody i promując w ten 
sposób Jaworzno. – Jaworznianki, jak 
i pozostałe zespoły śpiewacze, które dzia-

łają w naszym mieście, są dla nas bardzo 
cenne. Dzięki nim tradycja ludowa nie 
zanika – podkreśla Tadeusz Brzózka, 
prezes Miejskiego Związku Rolników, 
Kółek i Organizacji Rolniczych w Ja-
worznie. To w strukturach tej organi-
zacji działają wszystkie jaworznickie 
zespoły śpiewacze, a Miejskie Centrum 
Kultury i Sportu otacza zespoły opie-
ką artystyczną.

Gratulacje z okazji 40-lecia dzia-
łalności artystycznej złożyli Jaworz-
niankom w imieniu prezydenta Ja-
worzna Pawła Silberta, Tadeusz

Kaczmarek, przewodniczący Rady 
Miejskiej oraz Ewa Sidełko-Paleczny, 
sekretarz miasta. – Życzymy Jaworz-
niankom, by rozsławiały nasze miasto 
jeszcze dalej i jeszcze dłużej – mówi 
Tadeusz Kaczmarek.

W szeregach Jaworznianek znajduje 
się obecnie 13 osób. Grupa może po-
chwalić się obecnością trzech panów, 
co jest rzadkością, bo jaworznickie ze-
społy śpiewacze w większości tworzą 
kobiety. – Cieszę się, że mogę aktyw-
nie angażować się w działania krzewią-
ce lokalny folklor i tradycję. Występy 
na scenie to też dla mnie odskocznia 
od spraw codziennych – mówi Stani-
sław Kokosz.

Do Jaworznianek należy także kil-
kuletnia Emilka, wnuczka przewod-
niczącej zespołu. – Bardzo lubię nasze 
występy, bo lubię śpiewać i tańczyć – 
zdradza Emilka Bednarz

W repertuarze zespołu śpiewacze-
go znajdują się stare ludowe pieśni 
i przyśpiewki, a także kolędy i pasto-
rałki. – Korzystamy ze starych zeszy-
tów, śpiewników. Świetnie się przy tym 
bawimy – opowiada Bogumiła Łąka
z Jaworznianek.

Członkowie zespołu zachęcają do 
wstępowania w ich szeregi i przeko-

nują, że grupa daje możliwości arty-
stycznego rozwoju, ale to też możli-
wość, by nawiązać nowe znajomości 
i przyjaźnie, wspólnie spędzać czas. 
– Jesteśmy zespołem międzypokolenio-
wym, dołączyć może do nas każdy. Wy-
starczą chęci do śpiewania – wyjaśnia 
Zuzanna Bednarz.

Do zgłoszeń do zespołu zachęca też 
Emilka. – Byłoby super, gdyby w zespole 
było więcej dzieci – przekonuje młoda 
artystka.

Jaworznianki mają próby w środy 
w klubie Relax przy ulicy Szczakow-
skiej 35 b. 

Natalia Czeleń

poszczególnych kafl i i miejsc 
na mapie, co rozwiewa wszystkie wątpliwości.

Grając w Tiletum gracze będą rozgrywać cztery 
rundy, w ramach których czekają trzy tury – jest 
to łatwe do zapamiętania, ponieważ wybierając 

cję architekta, 
dzięki której wybudu-
jemy kolumnę, czy akcję kontraktu 
pozwalającą pozyskiwać kafl e kontraktów do 
wykonania. Dzięki specjalnym kafl om możemy 

Jesteś kupcem z wielkimi ambicjami. By po-
mnożyć swój majątek i zyskać uznanie, przemie-
rzasz kontynent, budujesz placówki handlowe, 
bierzesz udział we wznoszeniu katedr i zdoby-
wasz względy wpływowych osobistości – witaj 
w opartej na mechanice zarządzania kośćmi 

Lu-
 (tak, to ten odpowiedzialny 

m.in. za „mózgożerne” gry na literę „T”, takie jak: 
Tzolkin, Teotihuacan czy Tekhenu), szybko zyska-
ła sobie przychylność graczy. Pomimo całej otoczki 
i samego Tascini, rozgrywka w Tiletum jest bardzo 
prosta, a wszystko opiera się na przemyślanym za-
rządzaniu kośćmi, które stanowią zarówno zasób, 
jak i wskazują akcję, którą można wykonać w danej 
turze. Ostatecznie nawet nie czułem, że gra jest „aż 
tak sucha”, jak to zwykle bywa z tego typu tytułami.

Tiletum zostało wykonanie dość starannie. W pu-
dełku znajdziemy dużą planszę, która jest bardzo 
czytelna, zarówno pod względem oznaczeń do-
stępnych akcji, jak i samej mapy. Trochę zdziwił 
mnie fakt, że koło akcji nie jest przytwierdzane do 
mapy, a szkoda, bo stosując kafelki akcji przy ko-
lejnych rozgrywkach, całość trochę się rozjeżdża. 
Co do szaty grafi cznej – mapy i komponentów, 
nie mam nic do zarzucenia. Ponadto symbole 
na kafelkach są czytelne i łatwe do zrozumie-
nia. W kwestii planszetek gracza wolałbym takie 
dwuwarstwowe, aby nic się nie przesuwało, ale te 
również dają radę, za to drewniane znaczniki są 

wskazanego miejsca przed upływem danej rundy, 
nie będzie mógł wziąć udziału w targu, co 
znacznie uszczupli liczbę punktów, jakie 
można pozyskać. Notabene przed samą 
rozgrywką warto przestudiować, za co 
przyznawane są punkty – niewątpliwie 
trzeba skupić się na budowie placówek 
i kolumn, pozyskiwaniu kafelków postaci 

do domów czy opłacaniu budowy katedr.
Tiletum jest przeznaczone dla maksymalnie 4 

osób, lecz znacznie wydłuża to czas rozgrywki 
– w moim przypadku rozgrywka dwuosobowa 

jest wystarczająca, a sama gra jest 

liczbę graczy. Autorzy przygoto-
wali również wariant solo, który 
w przeciwieństwie do większości 
tytułów posiada własną – sporą, in-
strukcję. Ponadto polski wydawca 
oferuje do pobrania ze swojej stro-
ny minidodatek zawierający czte-
ry karty startowe.  Karty wskazują 
miejsca startowe dla wozów i archi-
tektów, a także dodatkowe premie, 
z jakimi rozpoczynają gracze swoją 
rozgrywkę – jest to bardzo dobre roz-
wiązanie, ponieważ przy standardo-
wej rozgrywce wiele zależy od tego, 
kto będzie pierwszym graczem i np. 
szybciej wybuduje placówkę w da-
nym mieście. Myślę, że warto korzy-
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Podczas gali fi nałowej Oligoimpresji podziwiać można było widowisko 
w wykonaniu Niebieskich Żarówek oraz podopiecznych SOSW im. Jana 
Pawła II  | fot. Andrzej Pokuta

Laureaci X Ogólnopolskie-
go Konkursu Plastycznego 
pt. „Oligoimpresje - wizja 
nieba i piekła” odebrali na-
grody. Udział w wyzwaniu 
plastycznym wzięło blisko 
300 podopiecznych szkół 
specjalnych, oddziałów in-
tegracyjnych i Warsztatów 
Terapii Zajęciowej. 

Powstało wiele fi lmów, w któ-
rych niepełnosprawność jest tema-
tem przewodnim lub wątkiem w tle. 
To najczęściej bardzo wzruszające 
opowieści o zmaganiu się z codzien-
nością, o potrzebach, problemach, 
kontaktach międzyludzkich, przy-
jaźniach, miłości. Poruszają ważne 
tematy społeczne nie tylko w uję-
ciu ogólnym, ale przede wszystkim 
z perspektywy jednostki.

Przebudzenia to fi lm, który wi-
działam jeszcze w czasach liceum, 
ale wrażenie, jakie na mnie zrobił, 
nie zatarło się mimo upływu lat. 

Amatorzy, reż. Iwona Siekierzyńska, Polska 2020
Bogowie, reż. Łukasz Palkowski, Polska 2014
Chce się żyć, reż.Maciej Pieprzyca, Polska 2013
Człowiek słoń, reż. David Lynch, USA/Wielka Brytania 1980
Moja lewa stopa, reż. Jim Sheridan, Irlansia/ Wielka Brytania1989
Motyl i skafander, reż. Julian Schnabel, Francja 2007
Nadzwyczajni, reż. Olivier Nakache/Éric Toledano, Francja 2019
Nietykalni, reż. Olivier Nakache/Eric Toledano, Francja 2011
Opiekun, reż. Rob Burnett, USA 2016

Film
ografi a

Niepełnosprawność 
w obrazie fi lmowym

Ekranizacja książki Olivera Sack-
sa to oparta na faktach opowieść 
o lekarzu, który za pomocą ekspery-
mentalnego leku przywracał do świa-
domości pogrążonych w śpiączce 
pacjentów. Jego pacjentami są ofi ary 
epidemii śpiączkowego zapalenia 
mózgu z lat dwudziestych, będące od 
kilkudziesięciu lat w stanie katatonii. 
Dr Sayer przez przypadek odkrywa, 
jak im pomóc, prowadząc nowator-
ską terapię. Ogromnym atutem fi lmu 
jest scenariusz i znakomita obsada 
aktorska. Przygotujcie chusteczki, bo 
to wyciskacz łez.                         KP

AU TO P R O M O C J A

Artyści z nagrodami

Gala fi nałowa odbyła się w ponie-
działek, 15 maja, w Domu Kultury 
w Szczakowej. Wystawę pokonkur-
sową podziwiać można od 18 maja 
do 11 czerwca w Miejskiej Biblio-
tece Publicznej. 

Konkurs zorganizowali pracow-
nicy Specjalnego Ośrodka Szkolno-
-Wychowawczego im. Jana Pawła II 
w Jaworznie. – To konkurs, w którym 
osoby z niepełnosprawnościami mogą 
wyrażać siebie poprzez sztukę – wyja-
śnia Anna Ozga, dyrektor SOSW im. 
Jana Pawła II w Jaworznie.

Konkurs cieszy się bardzo dużą 
popularnością. W tym roku wpłynę-
ło 283 prac twórców z terenu całej 
Polski. – Oligoimpresje rozwijają się. 
Poziom tegorocznych prac został oce-
niony przez ekspertów jako bardzo wy-
soki. To, że osoby uczestniczące w kon-
kursie chcą się pokazać, ma ogromną 
wartość nie tylko dla ich opiekunów, 
wychowawców i rodzin, ale i dla nich 
samych. Dlatego pojawiają się kolejne 
inicjatywy, które będziemy wspierać
– zdradza Łukasz Kolarczyk, wi-
ceprezydent Jaworzna.

Nagrody w tegorocznej edycji 
konkursu otrzymali: Anna Smoliń-
ska, Ewa Balsamska, Jacek Bicz, 
Paulina Chudzik, Sandra Garbień, 
Jakub Różański, Adam Parlicki
i Dominik Kołodziejczyk. Wśród 
laureatów znaleźli się też jaworz-
nianie: Oliwier Rzepka z SOSW 
im. Jana Pawła II w Jaworznie oraz 
Katarzyna Byrczek, uczestnicz-
ka Warsztatu Terapii Zajęciowej 

w Jaworznie. – To był mój debiut. 
Dziękuję za docenienie mojej pracy, 
przedstawiającej walczących anioła 
i diabła. Długo ją przygotowywałam
– opowiada Kasia Byrczek.

Przyznano też nagrody specjalne, 
które otrzymali: Agnieszka Guzik, 
Fabian Frąś, Weronika Grochal, 
Julia Rogalska, a także Beata Ko-
pera z Warsztatu Terapii Zajęciowej 
w Jaworznie.

Nagrodę I Damy RP Agaty Korn-
hauser-Dudy otrzymała natomiast 
Agnieszka Rusiecka z Fundacji im. 
Brata Alberta Warsztat Terapii Za-
jęciowej w Sosnowcu. Przyznano 
jeszcze wiele innych nagród i wyróż-
nień. – Już drugi raz otrzymałem w tym 
wyzwaniu wyróżnienie. Jestem z siebie 
bardzo zadowolony i dziękuję za miłe 
przyjęcie w Jaworznie – mówi Dawid 
Znamirowski z Zespołu Szkół Spe-
cjalnych w Czeladzi.

Prace zgłoszone do konkursu były 
bardzo różnorodne. Przedstawiały 
anioły, diabły, ale pojawiły się też 
inne pomysły. – Moja praca przedsta-
wiała mnie i mojego psa Lukasa. On 
jest moim niebem i bardzo go kocham
– zdradza Sonia Pałka.

Inna uczestniczka namalowała 
fotel bujany. – To dla mnie symbol 
dobrego samopoczucia, relaksu i spo-
koju. To takie moje niebo – mówi 
Patrycja Michta.

Podczas gali fi nałowej widzowie 
podziwiali nie tylko wystawę po-
konkursową, ale i spektakl w wy-
konaniu grupy Niebieskie Żarówki 
oraz uczniów SOSW im. Jana Pawła 
II w Jaworznie. – Przygotowanie do 
występu zajęło nam trochę czasu. Na 
początku obie grupy pracowały nie-
zależnie. W maju zaczęliśmy wspól-
ne próby. Udało nam się stworzyć 
spektakl, który opowiadał o emocjach
– mówi Katarzyna Pokuta z Miej-
skiego Centrum Kultury i Sportu 
w Jaworznie.

Spektakl bardzo podobał się 
publiczności. – Występ zrobił na 
mnie ogromne wrażenie. Serce ro-
śnie, zwłaszcza że z wychowanka-
mi i opiekunami ze SOSW im. Jana 
Pawła II w Jaworznie związany je-
stem zawodowo od wielu lat. Jestem 
z nich dumny – podkreśla Tadeusz
Kaczmarek, przewodniczący Rady 
Miejskiej w Jaworznie.   

Natalia Czeleń

Wielkie święto młodzieży
Koncerty, wystawa samochodów, 

turniej gier planszowych to atrakcje 
przygotowane na pierwszy w naszym 
mieście Dzień Młodzieży. Wydarzenie 
zaplanowano na 3 czerwca. Młodzi ja-
worznianie bawić się będą na plantach. 
Start imprezy o godz. 16, a zakończe-
nie około 21. Wstęp wolny. – Zdecy-
dowanie brakowało nam inicjatyw dla 
młodzieży w wieku szkolnym. Przyszedł 
czas, by to zmienić. Zależy nam, by każ-
dy znalazł podczas wydarzenia coś dla 
siebie. Stąd tak różnorodna oferta – wy-
jaśnia Wanessa Antkiewicz, radna 
Młodzieżowej Rady Miasta.

W programie są koncerty mało-
polskiego zespołu Wasabi oraz ja-
worznickich formacji Bory Quality 

i Stubborn. Na scenie wystąpi również 
duet Kamila Gałuszki i Weroniki 
Trzcińskiej, a także solistki: Hania 
Jasik, Joanna Beczek i Iwona To-
maszewska.

Na fanów motoryzacji czekać bę-
dzie wystawa samochodów klasycz-
nych. Będzie też stanowisko z symula-
torem dachowania i alkogogle. Będzie 
strefa psychologiczna, dietetyczna 
i fotobudka.  Rozegrane zostaną tur-
nieje planszówkowe.

– Dzień Młodzieży z koncertami, 
turniejem gier planszowych, wystawą 
samochodów i licznymi atrakcjami to 
odpowiedź na potrzeby młodych miesz-
kańców miasta. Program wydarzenia 
przygotowywany jest w ścisłej współ-

pracy z jaworznicką młodzieżą, więc 
wierzę, że spełni oczekiwania młodych. 
Mamy w Jaworznie Dni Seniora, organi-
zujemy liczne wydarzenia z okazji Dnia 
Dziecka, wspólnie celebrujemy Święto 
Rodziny i Dni Miasta, a teraz będziemy 
mieć również Dzień Młodzieży. Zachę-
cam do skorzystania z tego zaproszenia 
i życzę udanej zabawy – mówi Łukasz
Kolarczyk, prezydent Jaworzna. 

Organizatorami Dnia Młodzieży są 
Urząd Miejski w Jaworznie, Miejskie 
Centrum Kultury i Sportu w Jaworz-
nie oraz Młodzieżowa Rada Miasta 
Jaworzna. Honorowy patronat nad 
imprezą objął prezydent Jaworzna 
Paweł Silbert.

Natalia Czeleń
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Wystawę fotografi i Konrada Pollescha oglądać można w galerii "Podcienie" do 13 czerwca  | fot. Andrzej Pokuta

Angelina Więckowska jest zachwycona malarskimi zdolnościami 
uczniów SP 18  | fot. Monika Kuś

Z kulturalną ofertą do szkolnych ław

Portrety Niny

Zagrają hity 
króla popu

Zdjęcia
Byczyny

Chomik
na plakacie

Instruktorzy Miejskiego Centrum 
Kultury i Sportu w Jaworznie wy-
startowali z nowym projektem. Tym 
razem to oni odwiedzają uczniów 
i realizują swoje warsztaty w placów-
kach oświatowych na terenie miasta. 

– Nie wszystkie dzieci mają możli-
wość, by skorzystać z naszej oferty. 
Powody są różne. Brak naszej placówki 
w pobliżu miejsca zamieszkania czy brak 
wiedzy na temat naszych zajęć, a jednak 
kontakt z kulturą jest dla młodych ludzi 
bardzo ważny. Zwłaszcza teraz, gdy cen-
trum ich życia towarzyskiego znajduje 
się w sieci – na TikToku czy Instagra-
mie. Postanowiliśmy to nieco odczaro-
wać i złożyliśmy propozycję współpracy 
szkołom oraz przedszkolom, a ta została 
bardzo entuzjastycznie przyjęta – mówi 
Monika Komańska, pełnomocnik ds. 
organizacyjnych w Miejskim Centrum 
Kultury i Sportu w Jaworznie.

W bogatej ofercie, którą MCKiS 
może realizować w placówkach 
oświatowych, znajdują się rozma-
ite warsztaty rękodzieła, jak np. ma-
lowanie słoików, wyplatanie ma-
kramy, warsztaty scrapbookingu, 
szycie fi lcowych maskotek. Można 
wziąć również udział w warsztatach 

Tydzień rozpoczął się niebaga-
telnym wydarzeniem kulturalnym, 
bo wystawą fotografi i Konrada K. 
Pollescha – uznanego krakowskie-
go artysty, który fotografi ą zajmuje 
się od 1962 roku. Zdjęcia jego au-
torstwa prezentowane były m.in. 
w USA, Kanadzie, Francji, Szwajcarii 
czy Izraelu. W Jaworznie wystawę 
fotografi i Konrada Pollescha oglą-
dać można w galerii „Podcienie”.

Artysta przez ponad 30 lat prowa-
dził zajęcia z fotografi i na Uniwer-
sytecie Jagiellońskim, na wydziale 
Architektury Politechniki Krakow-
skiej, w Studium Fotografi i Związ-
ku Polskich Artystów Fotografi ków 
oraz Krakowskiej Szkole Filmowej. 
Fotografi i uczył również na Wydzia-
le Archeologii, gdzie jak sam wspo-
mina, starał się swoich studentów 
nauczyć, jak myśleć fotografi cznie, 
a nie tylko, jak obsługiwać apart. 

W latach 1987-1990 pan Kon-
rad dokumentował też działania 
teatru CIRCOT 2 Tadeusza Kantora, 

Orkiestry Archetti oraz eM Band 
zagrają dla jaworznickiej publiczno-
ści utwory króla popu - Michaela
Jacksona. Na scenie wystąpi także 
wyjątkowy wokalista,  Nick Sinc-
kler. Koncert pt. Michael Jackson 
Symfonicznie odbędzie się w piątek, 
2 czerwca, o godz. 19 w Młodzieżo-
wym Domu Kultury (ul. Inwalidów 
Wojennych 2). – To będzie wyjątkowe 
wydarzenie muzyczne! Usłyszymy naj-
większe hity króla popu, Michaela Jack-
sona – zapowiadają organizatorzy.

Archetti Orkiestra Kameralna po-
wstała w 2007 r. z inicjatywy Ma-
rzenny Synowiec, obecnej dyrek-
tor ATElier Kultury w Jaworznie. 
Przez ponad 15 lat działalności kul-
turalnej i muzycznej artyści sięgnęli 
po wiele nagród na festiwalach mu-
zycznych. Występowali także z wy-
bitnymi artystami sceny klasycznej 
i rozrywkowej. Za sobą mają uda-
ne występy w wiedeńskiej siedzibie 
Musikverein, salach koncertowych 
w Szwecji, Belgii i Niemczech.

Historia Orkiestry eM Band sięga 
natomiast 2006 roku. Grupa powstała 
z inicjatywy Marka Malisza. Obecnie 
Orkiestrę eM Band stanowi zespół 
profesjonalnych muzyków działa-
jących pod egidą ATElier Kultury 
w Jaworznie 

Nick Sinckler to z kolei jedna z naj-
bardziej charyzmatycznych postaci 
na rynku muzycznym. Nick świetnie 
śpiewa, a z publicznością dzieli się po-
zytywną energią i poczuciem humoru.

Koncert Michael Jackson Symfo-
nicznie  jest biletowany, a wejściów-
ki zdobyć można  w kasie przy ul. 
Mickiewicza 2 lub poprzez stronę 
internetową kupbilecik.pl.             NC

Do 4 czerwca można zgłaszać 
prace w 7. edycji konkursu foto-
grafi cznego pn. „Byczyna, gdzie 
to jest?”. Rywalizacja polega na 
zrobieniu zdjęcia jakiegoś cha-
rakterystycznego miejsca właśnie 
w Byczynie, historycznie związa-
nego z kulturą krakowską. Konkurs 
odbywa się w trzech kategoriach. 
Pierwszą jest krajobraz przyrod-
niczy. Druga to życie codzienne. 
Trzecią kategorią są regionalia.

Prace należy dostarczyć w formie 
pliku JPG na adres e-mail: jbyczy-
na@gmail.com lub zapisać je na 
nośniku cyfrowym i przynieść do 
fi lii Miejskiej Biblioteki Publicznej 
w Byczynie. – Nagrodzone i wyróż-
nione prace zostaną zaprezentowane 
na wystawie plenerowej w Byczynie. 
Odbędzie się ona 11 czerwca – za-
powiadają organizatorzy, którymi 
są Towarzystwo Przyjaciół Miasta 
Jaworzna i klub Niko Miejskiego 
Centrum Kultury i Sportu.    AZ-H

Przedszkolaki i uczniowie klas I-III 
mogą wziąć udział w ogólnomiejskim 
konkursie plastycznym pod nazwą 
„Namaluj Jaworznickiego Chomika 
Europejskiego”. Konkurs organizo-
wany jest przez Wydział Promocji, 
Kultury i Sportu Urzędu Miejskiego 
w Jaworznie.

Zadaniem uczestników jest samo-
dzielne wykonanie pracy plastycz-
nej, przedstawiającej chomika euro-
pejskiego. Każdy może zgłosić tylko 
jedną pracę. W konkursie nie będą 
przyjmowane prace zbiorowe. 

Prace plastyczne mogą być wy-
konane dowolną techniką na papie-
rze typu brystol lub blok techniczny 
w formacie A4. Do konkursu dopusz-
cza się wyłącznie formy plastyczne 
płaskie. Prace należy składać do piąt-
ku, 26 maja, w punkcie informacyj-
nym Urzędu Miejskiego w Jaworznie 
(budynek „A”, ul. Grunwaldzka 33) 
z dopiskiem: „Konkurs – Namaluj 
Jaworznickiego Chomika Europej-
skiego – Wydz. PI”. 

Każda praca powinna być opisana 
i zawierać informacje: imię i nazwisko 
ucznia, imię i nazwisko nauczyciela, 
zgodę na uczestnictwo w konkursie 
podpisaną przez opiekuna, nazwę 
szkoły, adres e-mail oraz numer kon-
taktowy. Wzór druku znaleźć można 
na stronie internetowej Urzędu Miej-
skiego. – Celem konkursu jest rozwija-
nie twórczości plastycznej, rozbudzenie 
wyobraźni oraz kreatywnego myślenia 
dzieci, a w szczególności edukowanie 
w zakresie ochrony zagrożonych wygi-
nięciem chomików europejskich – wy-
jaśniają organizatorzy konkursu. NC

malarstwa lub tworzenia ekosys-
temu w słoiku, a także w lekcjach 
o fi lmie, teatrze lub modzie. Część 
zajęć odbywa się bezpłatnie, są to 
np. spotkania z Katarzyną Pokutą, 
w trakcie których uczniowie mogą 

poszerzyć swoją wiedzę z zakresu 
historii teatru, z kolei odpłatność 
dotyczy spotkań, w trakcie których 
wykorzystywane będą rozmaite ma-
teriały, niezbędne do realizacji tema-
tu, np. artykuły plastyczne.

W ubiegłym tygodniu Angelina 
Więckowska, plastyczka z Domu 
Kultury im. Zdzisława Krudzielskiego, 
rozpoczęła cykl warsztatów malar-
stwa w SP 18. Chęć udziału w zaję-
ciach zgłosiło aż 155 uczniów. – Je-
stem zachwycona grupami, z którymi 
mogę współpracować. Uczestnicy malują 
profesjonalnymi farbami akrylowymi 
na płótnie. Wśród dzieci i młodzieży 
zdarzają się niezwykle utalentowane 
perełki, a że talent należy szlifować, to 
zapraszam nie tylko na te jednorazowe 
spotkania, ale również na zajęcia, które 
regularnie prowadzę w MCKiS – mówi 
instruktorka.

 Organizatorzy nie ukrywają, że fak-
tycznie liczą na nowy narybek w swo-
ich placówkach. – Nasze warsztaty to 
nie tylko możliwość wzbogacenia reali-
zowanej podstawy programowej i spo-
sób na przyjemne spędzenie czasu, ale 
także próba zaszczepienia w młodych 
mieszkańcach Jaworzna wrażliwości na 
kulturę. Mam nadzieję, że i na tym polu 
odniesiemy sukces, a młodzież zechce się 
doskonalić pod okiem naszych instrukto-
rów, wykwalifi kowanych ludzi pełnych 
pasji i zaangażowania w swoją pracę – 
zachęca pani pełnomocnik.         MK

w efekcie czego powstało kilka wy-
staw. Sam artysta najlepiej jednak 
czuje się w portretach. – Od początku 
wiedziałem, że mam dużą skłonność 
do portretów, do ludzi, i właściwie 
przez całe moje życie fotografowałem 
ludzi. Mam 1500 osób uwiecznionych 
na portretach. To jest między innymi 
Szymborska, Tischner czy arcybiskup 
Pieronek – wspomina. 

Na wystawie zorganizowanej 
przez MCKiS można zobaczyć 30 
portretów Niny, którą sam foto-
graf nazywa zwierzęciem fotogra-
fi cznym, chociaż kobieta nie zaj-
muje się modelingiem zawodowo. 
– Nina jest niezwykle fotogeniczna. 
Nieprawdopodobnie potrafi  reagować 
na każdy mój ruch, ona od razu wie, 
o co mi chodzi, dlatego stosunkowo 
łatwo się ją fotografuje. W pewnym 
momencie zafascynowałem się tą jej 
umiejętnością modelingu, bo przecież 
profesjonalną modelką nie jest, po pro-
stu lubi się fotografować i robi to dla 
przyjemności – wspomina artysta. 

– Dzisiejsza wystawa jest produktem 
ubocznym zbioru fotografi i, które za-
prezentowane zostaną w Krzeszowi-
cach. Tam Nina zostanie pokazana 
na stu aktach – dodaje.

Jak mówi pan Konrad – jaworz-
nicka wystawa jego prac jest wyjąt-
kowa. – Dyrekcja MCKiS podeszła do 
niej z ogromnym sercem. Początkowo 
miała być to po prostu wystawa prac 
zrobionych w starej XIX-wiecznej 
technice brąz van dyke, gdzie wszyst-
ko wykonane jest ręcznie. Zrobiono 
jednak rzecz szatańską, gdyż wymy-
ślono, by przygotować powiększenia 
moich zdjęć wykonanych tą techniką. 
Ja ten pomysł kupiłem natychmiast 
i jestem zachwycony tą wystawą. 
A jeżeli mnie się ona podoba, to i od-
wiedzającym się spodoba – przeko-
nuje pan Konrad.

Wystawę można oglądać do 13 
czerwca w galerii „Podcienie” od 
poniedziałku do piątku w godzinach 
pracy Hali Widowiskowo-Sportowej 
MCKiS (ul. Grunwaldzka 80).   MK
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Po pierwszoligowych potyczkach, 
na boisko weszły drużyny z 2. ligi. 
– Zespół Alias, jak przed tygodniem, 
obrócił losy meczu, bowiem przegry-
wając 0:2 przełamał wynik na swoją 
stronę i zwyciężył z Maszoperią 3:2. 
Eko Świry pierwszy raz w tym sezonie 
tracą punkty i mogą dopisać do tabeli 
tylko jedno oczko po remisie z druży-
ną ATJ Jaworzno – wymienia dalej 
Michał Żółty.

Riser Jaworzno wygrał 4:3 z For-
tuną Podłęże, a Polskok Chrzanów 
pokonał Hammera 15:1.

Walczą w barażach

Porażką zakończył się 
pierwszy barażowy mecz 

tenisistów z Jaworzna, którzy walczą 
o awans do 3. ligi tenisa stołowego.  
Drużyna LKS-u Zgoda Byczyna uległa 
na wyjeździe UKS-owi Dąbrowiak 
II Dąbrowa Górnicza. Mecz zakoń-
czył się wynikiem 3:7 na niekorzyść 
byczyńskiego zespołu. – Spotkanie 
w Dąbrowie Górniczej stało na wyso-
kim poziomie i dostarczyło bardzo dużo 
emocji. Mieliśmy w nim zwroty akcji, 
pięknie zagrania i dramaturgię – pod-
kreśla Józef Lenartowicz, kapitan 
zespołu Zgody. – Niepomyślnie dla 
nas zakończyło się kilka bardzo wyrów-
nanych pojedynków, a w dwóch sytu-
acjach porażki po 3:2 mogły całkowicie 
odmienić wynik, doprowadzając nawet 
do remisu. W tej pięknej halowej dyscy-
plinie często pojedyncze piłki decydują 
o zwycięstwie bądź porażce – zaznacza.

Rewanż odbędzie się w czwartek, 
18 maja, o godz. 18 w hali sporto-
wej klubu MCKiS Niko w Byczynie. 
Tenisiści zapraszają do kibicowania 
im w tym pojedynku.

Anna Zielonka-Hałczyńska

Mistrz 
i wicemistrz Polski

Wojownicy Klubu Spor-
towego Sparta Jaworzno świętują 
kolejne sukcesy. Podczas Mistrzostw 
Polski MMA Amatorskiej Ligi MMA 
w Sochaczewie (odbyły się one 13 
maja), trener Tomasz Martyka zdo-
był mistrzostwo Polski w kategorii 
masters -88 kg. Walkę półfi nałową 
wygrał po ciężkim boju na punkty. 
W fi nale zwyciężył przed czasem du-
szeniem przeciwnika.

Wicemistrzem Polski w kategorii 
masters -77 kg został z kolei, debiutu-
jący w oktagonie, Mateusz Kasprzyk. 
Zwyciężył przed czasem, również 
przez duszenie, walkę w półfi nale. 
Przegrał jednak fi nałową potyczkę.

Występujący w kategorii junior -77 
kg, Filip Kras zakończył zmagania 
w ćwierćfi nale.

JLS po minionej kolejce

W niedzielę, 14 maja, 
odbyła się 4. kolejka Ja-

worznickiej Ligi Szóstek Salos. – Zma-
gania rozpoczęły tym razem zespoły 
pierwszoligowe. W pierwszym meczu 
Lambada uległa Chłopakom z Kościo-
łów 4:11, którzy świetną dyspozycją 
pokazują, iż będą walczyć o mistrzo-
stwo 1. ligi. Następnie zespół Pulmon 
Negro pewnie pokonał Team Spirit 9:1, 
przełamując tym samym serię dwóch 
porażek – relacjonuje Michał Żółty, 
koordynator JLS. – W meczu MCKiS 
Jaworzno z No Name bramki można 
było zobaczyć dopiero w drugiej połowie 
i zarówno jedna, jak i druga drużyna 
ustrzeliła dwie, co przełożyło się na remis 
2:2. OPJ Art-Com Jaworzno natomiast 
pokonał PSV Podłęże 4:2 – informuje.

Trzecie miejsce w II Międzynarodo-
wym Tanecznym Festiwalu Asów 
w Sosnowcu zajęły mażoretki z Ja-
worzna. W tanecznych zawodach 
zmierzyło się ponad 1300 zawod-
ników z kraju i z zagranicy. Dziew-
czynki z grupy Furia, które na co 
dzień trenują w Domu Kultury im. 
Zdzisława Krudzielskiego, na festi-
wal przygotowały specjalny występ.

AU TO P R O M O C J A

Mażoretki z Furii na podium

Wielkie święto tańca trwało dwa dni. W so-
botę, 6 maja, w turnieju tańca towarzyskiego 
rywalizowały pary z Polski, Czech i Ukrainy. 
Zawodnicy prezentowali style standardowe. 
Tańczyli walca angielskiego i wiedeńskiego, 
tango, foxtrota i quicstepa. Były też prezenta-
cje stylu latynoamerykańskiego. Można było 
zobaczyć pokazy samby, cha-chy, rumby, 
paso doble czy jive’a. Drugiego dnia tanecz-
nych zmagań, w niedzielę, odbył się turniej 
tańca nowoczesnego formacji tanecznych 

w stylach hip-hop, street-dance, jazz czy 
etiudy taneczne. To właśnie tego dnia tan-
cerki z Jaworzna zrobiły wrażenie na jury 
i odniosły swój sukces.

– Bardzo cenimy sobie takie wydarzenia. 
Dziewczęta trenują pod moją opieką od około 
3 lat. Każdego roku tworzymy nowy performan-
ce, który prezentujemy głównie na pokazach. 

Tym razem chciałyśmy zmierzyć się z innymi 
zespołami. Nasza grupa wystartowała w kate-
gorii wiekowej 12-15 lat – opowiada Judyta
Fidzińska, opiekun i instruktor grupy.

Sekcję jaworznickich mażoretek tworzą 
dziewczęta w wieku do 15 lat. Zespół tre-
nuje w Domu Kultury w Szczakowej we 
wtorki i czwartki. Kolejny nabór do grupy 
otwarty zostanie w nowym sezonie kultu-
ralnym, czyli we wrześniu. Warto śledzić 
wtedy media społecznościowe Miejskiego 
Centrum Kultury i Sportu oraz Domu Kul-
tury w Szczakowej.

Historia mażoretek liczy już ponad dwieście 
lat i wywodzi się z Francji. Są to dziewczęta 
ubrane w paradne stroje zawierające elemen-
ty umundurowania galowego różnych służb 
i formacji. Występują na pokazach estrado-
wych i paradach ulicznych, prezentując cho-
reografi czne układy taneczno-marszowe do 
muzyki orkiestr dętych, żonglując i podrzu-
cając przy tym pałeczki mażoretkowe, czyli 
tzw. batony. Mażoretki za pomocą wykony-
wanych gestów sygnalizują zbliżający się za-
kręt, zakończenie utworu czy zmianę rytmu. 

Natalia Czeleń

Mażoretki ciężko pracowały na sukces podczas międzynarodowego festiwalu tanecznego  
| fot. Materiały MCKiS Jaworzno
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Przedszkolaki zmagały się w siedmiu konkurencjach | fot. Andrzej Pokuta

Spływ Białą Przemszą potrwa dwa dni. W niedzielę kajakarze dotrą do Ma-
czek | fot. Anna Zielonka-Hałczyńska

To już 8 lat wspólnego marszu Nord Walkers Jaworzno  
| fot. Materiały MCKiS Jaworzno

Miłośnicy wiosłowania 
z całej Polski znów wezmą 
udział w  Ogólnopolskim 
Spływie Kajakowym na 
Białej Przemszy. Ósma 
edycja tego popularnego 
wydarzenia odbędzie się 
od 2 do 4 czerwca. Ka-
jakarze będą mieć swoją 
bazę na Sosinie.

Kajakami 
po Białej Przemszy

Organizatorami spływu są Fundacja 
Kajakowa Tołhaj - GDK, Urząd Miejski 
w Jaworznie i Miejskie Centrum Kul-
tury i Sportu. Zgłoszenia odbywają się 
przez internet i potrwają do 29 maja 
lub do wyczerpania limitu miejsc.

W piątek, 2 czerwca, kajakarze 
przyjadą do bazy noclegowej na So-
sinie i będą szykować się do spływu, 
który rozpocznie się w sobotę rano.

– Tego dnia uczestnicy popłyną ma-
lowniczym odcinkiem z Okradzionowa 
w Dąbrowie Górniczej do Piernikarki 
w Sławkowie. Jest to 14-kilometrowy 
odcinek, podczas którego odbędzie się 
2-kilometrowy wyścig kajakowy – in-
formuje Grzegorz Gębski, kierownik 
działu sportu jaworznickiego MCKiS-
-u. – Po powrocie na wszystkich będzie 
czekać moc atrakcji. Dla najmłodszych 
uczestników przygotowane zostaną za-
bawy, konkursy oraz gry z okazji Dnia 
Dziecka. Starsi będą mieli czas, by zre-

Trenuj z grupą Nord Walkers!

Przedszkolaki 
na olimpiadzie

Mistrzowie 
szachów

Chodziarze z Nord Walkers Jaworz-
no wspólnie maszerują już od 8 lat. 
Aby uczcić tę rocznicę, wybrali się 
nad Groble, czyli stawy w Byczynie. 
Przy okazji wspominali minione rajdy 
i wycieczki. – Towarzyszyło nam mnó-
stwo emocji. Najbardziej jednak przebi-
jało się uczucie wdzięczności. Mnóstwo 
ludzi przyczyniło się do tego, w jakim 
miejscu jest teraz grupa. Mamy chęć na 
więcej i zachęcamy do działania z nami. 
Łączy nas nordic walking – podkreśla 
Kinga Jończyk.

Instruktorka nordic walking jest 
dumna z tego, co udało się wypra-
cować przez te osiem wspólnych lat. 
Chodziarze dobrze poznali technikę 
chodu aktywnego, brali czynny udział 
w organizacji sportowych wydarzeń 
i akcjach charytatywnych. Wielu pod-
reperowało zdrowie, zadbało o kon-
dycję, a nawet osiągnęło wymarzoną 
sylwetkę. – Marsze z kijkami bardzo 
pozytywnie wpłynęły na moje zdro-
wie – potwierdza Jerzy Janas, jeden 
z członków grupy.

Walkersi zachęcają, by do nich do-
łączyć. Zapraszają na wspólny trening, 
zaplanowany na wtorek, 30 maja. 

Tylko jeden punkt zaważył na zwy-
cięstwie Przedszkola Miejskiego nr 27 
w tegorocznej Olimpiadzie Sportowo-
-Rekreacyjnej „Od przedszkolaka do 
olimpijczyka” im. Adama Kasprzy-
ka. Finał zmagań młodych sportow-
ców odbył się w minioną sobotę, 13 
maja, w Hali Widowiskowo-Sporto-
wej. Organizatorami wydarzenia były 
Miejskie Centrum Kultury i Sportu 
i Wydział Promocji, Kultury i Sportu 
Urzędu Miejskiego w Jaworznie. Wy-
darzenie współorganizowała Szkoła 
Podstawowa nr 7.

Dzieci rywalizowały w  takich 
konkurencjach, jak bieg z przecho-
dzeniem przez szarfę, wyścigi na 
czworakach, bieg slalomem, bieg 
z woreczkami, sztafeta, rzucanie wo-
reczkami do celu i łączony skok w dal.

Najpierw odbył się fi nał B, czyli 
zmagania, w których przedszkolaki 
walczyły o miejsca od 6. do 10. W tej 
części zawodów rywalizowały dzieci 
z przedszkoli miejskich nr 7, 24, 4, 
12 i z oddziału przedszkolnego Szkoły 
Podstawowej nr 14. – Najlepsze okaza-
ło się Przedszkole Miejskie nr 4. Drugą 
lokatę zajęło Przedszkole Miejskie nr 
7, a na trzecim stopniu podium stanęły 
przedszkolaki z Przedszkola Miejskie-
go nr 12 – wylicza Robert Długosz

Tytuły mistrza Polski w klasyfi -
kacji indywidualnej i drużynowego 
wicemistrza Europy, a także kilka 
innych, ważnych osiągnięć mają na 
koncie szachiści z Miejskiego Cen-
trum Kultury i Sportu w Jaworznie.

Jolanta Guzik wygrała Mistrzo-
stwa Śląska Seniorów w Szachach 
Błyskawicznych Kobiet w Chorzo-
wie i Mistrzostwa Polski w Sza-
chach Klasycznych Kobiet podczas 
Mistrzostw Polski Amatorów w Sza-
chach Klasycznych w Zakopanem.

Jacek Stachańczyk zdobył 
srebrny medal i drużynowe wice-
mistrzostwo Europy w szachach 
klasycznych osób słabowidzących 
i niewidomych we Włoszech.

Odbędzie się on w parku Lotników 
na Osiedlu Stałym. Zbiórka o godz. 
17.30 przy placu zabaw. Trasa marszu 
wyniesie około 6 km. Udział w trenin-
gu może wziąć każdy. – Zapraszamy 
wszystkich miłośników tego sportu, a tak-
że ruchu na świeżym powietrzu – zachę-
ca Kinga Jończyk, opiekunka grupy 
Nord Walkers Jaworzno.

Chodziarze trenują przez cały rok. 
Brali udział we wszystkich tegorocz-

nych rajdach miejskich. Obecnie 
grupa Nord Walkers Jaworzno li-
czy 40 członków. Chodziarze trenują 
w każdy wtorek. Zbiórki odbywają 
się zazwyczaj przed klubem Niko 
w Byczynie, przy ul. Na Stoku 14. 
W przypadku zmiany miejsca tre-
ningu, Nord Walkersi umieszczają 
wcześniej informację na swoim Fa-
cebooku. Warto więc tam zaglądać. 

Natalia Czeleń

z działu sportu MCKiS. – Młodzi za-
wodnicy i zawodniczki z oddziału przed-
szkolnego Szkoły Podstawowej nr 14 
uplasowali się na miejscu czwartym, 
a na miejscu piątym swoje zmagania 
zakończyły dzieciaki z Przedszkola Miej-
skiego nr 24 – informuje.

W fi nale A o miejsca od 1. do 5. 
zmagały się dzieci z PM 27, 2, 18, 
10 i oddziału przedszkolnego Szkoły 
Podstawowej nr 7. – Po zakończeniu 
ostatniej z siedmiu konkurencji i zsumo-
waniu wszystkich punktów okazało się, 
że pierwsze miejsce zajęło Przedszkole 
Miejskie nr 27, które wyprzedziło re-
prezentację Przedszkola Miejskiego nr 
10 o zaledwie jeden punkt. Jednym 
punktem rywalizację o drugie miejsce 
przegrały z kolei przedszkolaki z Przed-
szkola Miejskiego nr 2. Czwartą pozycję 
zajęło Przedszkole Miejskie nr 18, a na 
piątym miejscu uplasowały się dzieci 
z oddziału przedszkolnego SP 7 – wy-
mienia Robert Długosz.

Nikt nie wyszedł jednak z hali z pu-
stymi rękami. Przedszkolaki dostały 
słodycze, pamiątkowe koszulki, dy-
plomy i puchary ufundowane przez 
organizatorów.

Patronat honorowy nad olimpiadą 
sprawował Paweł Silbert, prezydent 
Jaworzna.                                AZ-H

Natomiast Igor Musiał został 
mistrzem Śląska juniorów w sza-
chach szybkich w kategorii do lat 
16. Mistrzostwa odbyły się w Cho-
rzowie. Wziął w nich też udział, 
w kat. juniorów do lat 18, Jakub 
Orzechowski. Zajął 9. miejsce.

Sukcesy dopisał do swojego kon-
ta także Bartosz Musiał. Wygrał 
VII Turniej Szachowy o Puchar Ho-
telu Szafran w Czeladzi w grupie C 
i D do lat 9 i 12, i Małą Olimpiadę 
Szachową w kategorii wiekowej 
do lat 12 w Chorzowie. Również 
na chorzowskich zawodach Fran-
ciszek Pocztowski zajął trzecie 
miejsce w kat. wiekowej do lat 10.

Anna Zielonka-Hałczyńska

generować siły przy biesiadzie i ogni-
sku – dodaje.

Trasa drugiego, niedzielnego eta-
pu będzie wiodła od sławkowskiej 
Piernikarki do Maczek w Sosnow-
cu. Kajakarze przepłyną 8 km. Meta 
zostanie zlokalizowana przy szkole 
w Maczkach. Tam odbędzie się wrę-
czenie nagród zwycięzcom wyścigu 
kajakowego. Będzie prowadzona kla-
syfi kacja indywidualna i drużynowa.

Biała Przemsza jest lubianą przez 
kajakarzy rzeką. Meandruje i jest na 
niej sporo przepłyceń, przeszkód, po-
walonych drzew, gałęzi. To tzw. rzeka 
zwałkowa. W niektórych miejscach 
trzeba przeciskać się pod pniami i ko-
narami, a nawet przenosić kajaki.

W ubiegłym roku w imprezie wzię-
ło udział 170 miłośników wiosłowa-
nia. Przyjechali do Jaworzna m.in. 
z Wrocławia, Warki, Krakowa, War-
szawy i Podkarpacia. Płynęli Białą 

Przemszą w jedno i dwuosobowych 
kajakach.

Zapisy na tegoroczny spływ od-
bywają się elektronicznie. Link do 
panelu zgłoszeniowego można zna-
leźć na stronie internetowej Fundacji 
Kajakowej Tołhaj-GDK.

Organizatorzy zapewniają kajaki 
jednoosobowe i dwuosobowe, wiosła 
i kamizelki asekuracyjne tym, którzy 
opłacili miejsce w kajaku. Pozostali 
uczestnicy są zobowiązani posiadać 
własny sprzęt pływający i asekuracyj-
ny, który spełnia odpowiednie normy 
bezpieczeństwa.

Partnerami imprezy są m.in. Polski 
Związek Kajakowy – Kajakarstwo dla 
Wszystkich, miasta: Sosnowiec, Dą-
browa Górnicza i Sławków, a także 
sosnowiecki MOSiR. Patronat hono-
rowy nad imprezą sprawuje Paweł
Silbert, prezydent Jaworzna.

Anna Zielonka-Hałczyńska
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Rondo położone w ścisłym centrum Jaworzna, w są-
siedztwie głównej siedziby Urzędu Miejskiego, nosi nazwę 
Niezależnego Samorządnego Związku Zawodowego Soli-
darność. Nazwa ma upamiętniać powstanie tej organiza-
cji. Jaworznickie rondo Solidarności to skrzyżowanie ulic 
Pocztowej z Grunwaldzką.

Historycy tłumaczą dziś, że powstanie NSZZ Solidar-
ność było ceną, jaką ówczesne 
władze państwa zapłaciły za 
uspokojenie sytuacji w kraju. 
Rok 1980 zwiastował poważ-
ne zmiany. Burzliwe społeczne 
nastroje trudno już było utrzy-
mać w ryzach. Podwyżka cen 
w lipcu 1980 roku wywołała 
falę strajków w całym kraju. 
W połowie sierpnia 1980 roku 
w Trójmieście utworzono Mię-
dzyzakładowy Komitet Strajko-
wy, który swoją siedzibę miał 
w Stoczni Gdańskiej. Na jego 
czele stanął późniejszy prezy-
dent RP, Lech Wałęsa.

Działacze zrzeszeni w MKS jeszcze w sierpniu sformu-
łowali 21 ekonomicznych, społecznych i politycznych po-
stulatów. Tę listę otwierało żądanie utworzenia wolnych, 
niezależnych od władz, związków zawodowych. Bardzo 
napięta sytuacja niepokoiła zarówno władze w kraju, jak 
i te na Kremlu. Poważnie liczono się nawet z możliwością 
interwencji radzieckiej. Władze PRL gorączkowo analizo-
wały, jakie są szanse na to, by siłą stłumić strajki i jakie 

Solidarność 
– przełom w historii

Patroni 
naszych 
ulic

będą tego polityczne i społeczne koszty. Na szczęście do 
siłowych rozstrzygnięć tym razem nie doszło. Za zgodą 
Kremla, specjalna komisja rządowa pod przewodnictwem 
wicepremiera Mieczysława Jagielskiego podpisała po-
rozumienie kończące strajk. Było to porozumienie mię-
dzy polskimi robotnikami a władzami komunistycznymi 
o przełomowym znaczeniu. Władze PRL zgodziły się 

bowiem na rejestrację NSZZ 
„Solidarność”. Powstał wów-
czas niezależny od państwa 
i największy w historii Polski 
ruch społeczny, który objął 
trzecią część ludności kraju. 
Związek ten łączył w swoich 
szeregach przedstawicieli róż-
nych grup społecznych i osoby 
o najróżniejszych światopoglą-
dach. Miliony Polaków z Soli-
darnością łączyły nadzieje na 
lepsze i autonomiczne życie, 
na wolność. Ruch był wyra-
zem wspólnych celów i wiel-
kiej determinacji, by odzyskać 

kontrolę nad swoim losem i zniszczyć żelazną kurtynę, 
która oddzielała Polskę od demokratycznego świata.

Powstanie Solidarności rzeczywiście otworzyło nową 
epokę i to nie tylko w historii Polski, ale w dziejach ko-
munizmu. Dziewięć lat później, w 1989 roku, upadł ko-
munizm w Polsce, a w ciągu kolejnych sześciu miesięcy 
także Mur Berliński.

Grażyna Dębała

SUDOKU

KRZYŻÓWKA Z HASŁEM

Rozwiązanie
z PJ 18 (304)

Wpiszcie do diagramu brakujące cyfry tak, żeby w każdym 
poziomym rzędzie i w pionowej kolumnie oraz w małym 
kwadracie 3x3 kratki znalazły się wszystkie cyfry od 1 do 
9. Każda z nich w rzędzie, kolumnie i małym kwadracie 
może być wpisana tylko raz. 

Litery z pól oznaczonych nu-
merami od 1 do 22 utworzą 
hasło. Prawidłowe rozwiązanie 
krzyżówki zamieszczonej w „Pul-
sie Jaworzna” nr 18 (304): Bud-
ka Sufl era Jolka Jolka. Hasło 
dzisiejszej krzyżówki (nazwisko 
kompozytora i tytuł fi lmu z jego 
muzyką)oraz prawidłowo wypeł-
niony diagram sudoku opubliku-
jemy w kolejnym wydaniu „Pulsu 
Jaworzna”. Życzymy miłej lektu-
ry i przyjemnej zabawy.

Kalendarz Świąt Nietypowych za-
chęca do obchodów Dnia Dobrych 
Uczynków. To sympatyczne i bardzo 
potrzebne święto wypada w piątek, 
19 maja. Pomysłodawcami są dzia-
łacze Fundacji Arka. Zachęcają oni 
do tego, by w Dniu Dobrych Uczyn-
ków szczególnie zadbać o innych 
ludzi, zwierzęta i środowisko natu-
ralne. Po raz pierwszy obchody zor-
ganizowano w 2005 roku i od tego 
czasu święto zyskuje coraz większą 
popularność.

Pomysłów na celebrowanie Dnia 
Dobrych Uczynków jest mnóstwo. 
Można zrobić drobne zakupy star-
szej sąsiadce, oddać krew, zareje-
strować się w bazie dawców szpiku, 
albo po prostu poświęcić chwilę na 
rozmowę z kimś, kto akurat bardzo 
potrzebuje naszej uwagi i empatii. 
Można też zachęcić do wspólnego 
świętowania Dnia Dobrych Uczyn-
ków wszystkich bliskich i znajo-
mych. Dzięki temu więcej osób 
włączy się do obchodów i w kon-
sekwencji więcej będzie dobrych 
uczynków, a świat stanie się nieco 
bardziej przyjaznym miejscem. 

Grażyna Dębała

NIETYPOWE 
ŚWIĘTOWANIE
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